
N r .  2 6 1 . Środa. 16 L istopada 1892. R o k  82

AZETA LWOWSKA
Wychodzi codziennie o godzinie 5 po południ® 

* wyjątkiem dni poświątecznyck.

Numer pojedyńczy kosztuje w miejscu 5 centów, 
pocztą 8 centów. — Biuro Redakcyi i Aiministracyi 
ulica Czarnieckiego f. 8. — Listy należy frankowaó.— 

Reklamacye otwarte wolne od opłaty.

Telefon redakcyi nr. 88,

CZĘŚó URZĘDOW A
Jego ces. i król. Apostolska Mość ra­

czył Najwyższem postanowieniem z dniu 8 
listopada b r. najmiłości wiej zamianować 
c. k. starostów powiatowych: Eugeniusza 
K r a u s a ,  dr. Edwina P ł a ż k a  i Gusta­
wa M a u t h n e r a ,  radcami galicyjskiego 
c. k. Namiestnictwa,

Pan Minister spraw wewnętrznych po­
wołał c. k. starostę Juliusza P r o k o p c z y -  
c a z Łańcuta do służby przy c. k. Namie­
stnictwie.

CZĘŚĆ S IE U R Z Ę D O ffA

Lw ów , 15 listopada.

Książę Ferdynand bułgarski w otocze­
niu ministrów, członków ciała dyplomaty­
cznego i licznej reprezentacyi narodowej 
zamknął przedwczoraj w sjiosób uroczysty 
pierwszą wystawę krajową w Filipopolu. 
Książę narwał tę wystawę „pokojowem zwy­
cięstwem" i tym wyrazem scharakteryzował 
najdosadniej uczucia i życzenia swojego rzą- 
dr Polityka sofijska od czasu wstąpienia na 
tron ks. Koburga, womą jest od wielkiego 
szowinizmu, a w pierwszym rzędzie wystrze­
gają się Bułgarzy naśladować przykład in­
nych ludów bałkańskich, którym się zdaje, 
iż są powołane do przekształcenia stosunków
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na półwyspie i oddziaływania decyuująco na 
akcyę dyplomacyi europejskiej. Bułgarzy w 
zadziwiająco krótkim czasie nabyli grunto­
wnej znajomości i wprawy w nowoczesnej 
praktycznej polityce, unikają wszystkiego, 
coby mogło przynieść im rozczarowanie, nie- 
szukają z nikim zatargu, a zamiast- zbroić 
się, starają się podnieść kraj swój eko­
nomicznie, budują koleje i próbują szczę­
ścia w zapowiadających zyski inwesty- 
cyach.

Z tego stanowiska należy zapatrywać się 
także na wielki projekt nowej kolei żelaznej, 
dla którego uskutecznienia rząd zaciągnął 
właśnie znaczniejszą pożyczkę. Bmgary* do­
tychczas nie posiadała prawie żadnych dłu­
gów , a jeźli obecnie zdecydowała się na 
większą operacyę finansową, to tylko w prze­
świadczeniu, iż należy jej dokonać przedsię­
wzięcia, rokującego krajowi niezmiernej wagi 
korzyści. Chodzi tu mianowicie o wytworze­
nie z portów w W arnie i Burgas dwóch w a­
żnych stacyj morza Czarnego.

Celem zapewnienia tym portom potrze­
bnego połączenia z wnętrzem kraju, oraz z 
zachodniemi i półnoeno-zaehodniemi pań­
stwami sąsiedniemi, okazała się potrzeba zbu 
dowania wielkiej linii transwersalnej, która 
z jednej strony ma przeciąć całą Bułgaryę, 
z drugiej zaś nawiązać ją  z koiejam Wiedeń 
Sofia-Konstantynopol i Bukareszt-Buszczuk- 
Warna. Najbliższem następstwem tego pro­
jektu będzie szybki rozwój ekonomicznych 
stosunków Bułgaryi, nie ma bowiem watipl'.- 
wońci, iż po jego wyk-gnaniu ożywi się nie-, 
zmiernie zarówno dowóz, jak wywóz, pod­
niesie przemysł i ogólny dobrobyt. W dal- 
szein zaś następstwie należy się spodziewać, 
że w portach Warnie i Burgas skoncentruje 
się handel morski Czarnego morza i że z 
czasem w portach tych wytworzy się silne 
współzawodnictwo nie tylko dla przystani 
rossyjskich, lecz i tureckich

Gospodarstwo finansowe Bułgaryi o- 
piera się na zdrowych podstawach, jej eko­
nomiczny rozwój jest stateczny i normalny, 
a nowa koloj i zamierzone budowle portowe 
przyczynią się bezwątpienia tylko do roz­
szerzenia dotychczasowych zdobyczy na polu 
finansowem i ekonomicznem. Rozpoczyna ona 
zresztą wielkie dzieło w pomyślnych warun­
kach. Z W. Portą pozostaje Bułgarya w do­
brem porozumieniu, posiada gorącą życzli­
wość państw zachodniej Europy, a co się 
tyczy Rossyi, to z tej strony mniej obecnie 
niż kiedykolwiek należy obawiać się takich 
krokow, które mogłyby sparaliżować pracę 
cywilizacyjną księstwa.

K 0RESP0I D E 1 CYE

Poznań, 13 listopada.

(Prywatna nauka języka polskiego. — Wybory 
do Rad miejskich i parlamentu niemieckiego. — 
Kandydat soeyalnej demokracyi. — Zjazd pra­
wników i ekonomistów polskich. — Deputacya 
Towarzystwa przjgaeiół nauk u ks. arcybiskupa 

Stablewskiego).

(# :) Półtora roku minęło już od cza­
su wydania reskryptu ministeryalnego, ze­
zwalającego na prywatną w szkołach ludo­
wych naukę polskiego czytania i pisania , 
» właśnie rok dobiega, jak dzięki gmńwym 
zabiegom , ożywionych gorętszem poczuciem 
jednostek , naukę tę zaprowadzono w prze­
ważnej części szkó. wielkopolskich. Z po­
czątku szło wszystko pomyślnie i ku zado­
woleniu tych, którzy pragnęli wyzyskać 
w jak najszerszych rozmiarach ten re­
skrypt. Dzisiaj wszakże pokazuje się, że 
nie obliczono się ze wszystkimi czynnikami,

a mianowicie z obowiązkiem płacenia za tę 
naukę. Obok podatków państwowych, cięża­
rów gm innych, tu i ówdzie znacznych da­
nin i opłat kościelnych i szkolnych, spadł 
na ojców rodzin od roku obowiązek dodat­
kowej składki na udzielanie prywatnej nau­
ki jeżyka polskiego. W skutek nawoływań 
prasy i dzięki przykładowi osób inteligent­
nych zaczęto tę składkę o p łacać , — ale 
z każdym miesiącem stygł zapał i znikała 
ochoczośó , t a k , że dzisiaj łatwo policzyóby 
można te szkoły, w których nauka polskiego 
języka bywa udzielana, a gdzie nie grozi 
niebezpieczeństwo, iż pręazej lub później 
zupełnie ustanie.

Ponieważ zaś rząd i znaczra część 
umiarkowanych obywateli niemieckich uzna- 
ja  potrzebę nauki języka polskiego , ta zaś 
nauka, jako prywatna, za osobną opłatą, 
okazuje się eksperymentem chybionym, prze­
to w ostatnich czasach cała tutejsza prasa 
polska poczęła wykazywać konieczność wpro­
wadzenia nauki języka polskiego do planu 
szkolnego, jako obowiązkowej i bezpłatnej. 
W podobnym duchu wyraził się także ks. 
arcybiskup Stablewski w rozmowie z redak­
torem berlińskiej Z u k u n ft , nadm ieniając, iż 
minimum, którego tutaj domagać się należy, 
są dwie godziny tygodniowo. Nie ma wąt­
pliwości, iż wiele jeszcze wody upłyrne, nim 
stanie się zadość w tym względzie słusznym 
żądaniom ; tymczasem zaś n :e pozostanie 
nic innego jak  nawoływać ludność, aby 
gorliwiej, niż dotąd, starała się wyzyskać 
drobne usiępstwo rządu na rzecz języka pol­
skiego.

W dniach 23, 24, 25 b. m. odbywać 
się będą w Poznaniu i całem Księstwie 
częściowe wybory do rady miejskiej. Poznań 
ma wybrać 15 nowych radnych, których 
urzędowanie kończy się z nowym rokiem, 
m ianowicie: 4 w klasie trzeciej, 6 w klasie 
drugiej i 5 w pierwszej. Z polskich radnych,

Lutr i i t a c M j s t y r a
z Warszawy.

(Sara Bernhardt w Warszawie. —- Konkurs 
dramatyczny. — „Flirt." -  Nowa dyrekeya. — 
Nasze gaztety..— Rutyna redakcyjna. — Nowe 

powieści. — Szebekówna. — Zagórski).

(Ciąg dalszy).

Należy się uznanie nowej dyrekcyi na­
szych teatrów nądow ych za chętny współ­
udział w konkursie. Wprawdzie wyszła kasa 
bardzo dobrze na tem, że prezes, pułkownik 
Karandiejew, zgodził się na propozycyę Ku- 
ryera Warszawskiego, ale mimo to zasłu­
guje dobra wola zarządu teatralnego na za 
znaczenie. Nowy prezes robi w ogóle wszyst­
ko, co w jego mocy, aby wyrównać niedo­
bory poprzedniej administracyi.

Podczas kiedy się teatr rusza na pra­
wdę, zaczynają nasze wielkie dzienniki, t. zw. 
gazety, powoli „odpoczywać." Jest ich u nas 
cztery: Słowo , Wiek, Gazeta Warszawska i 
Gazeta Polska. Pierwsze dwie przyznają się 
jawnie i wyraźnie do sztandaru zachowawcze­
go, trzecia nie brała nigdy udziału w walce z 
postępowcami, chociaż wyznaje także konser­
watywne zasady, czwarta, subweneyonowana 
przez rodzinę Kronenbergów, była zawsze 
organem finansów i burżoazyi.

Kiedyś, temu lat kilkanaście, szła Ga­
zeta Warszawska przodem, najzamożniejsza 
i najwięcej czytana. System jednak oszczę­
dnościowy, wprowadzony przez obecnego 
właściciela, spowodował jej powolny upadek. 
W chwili, kiedy się stosunki zmieniły zna­
cznie na korzyść piszących, kiedy autorowie 
!_P«*blieyści przestali być amatorami, Gazeta 
Warszawska nie chciała zrozumieć konie­
czności reformy. Ufna w siłę rozpędów sta­
rego czasopisma, zerwała stosunki z autora­

mi .drogimi," czyli dobrymi, co na jedno 
wychodzi i zaczęła się posługiwać pisarza­
mi „łanimi." Przez jakiś czas udawała się 
sztuka, ale gdy gazety mne, młodsze, Wiek 
i Słowo, stanęły do konkurencyi, gromadząc 
na około siebie najzdolniejsze pióra chwili, 
gdy publiczność zrozumiała różnicę między 
rutyną a talentem, zaczęła się poezytność 
Gazety Warszawskiej szybko obniżać. Obe­
cnie rusza się znów, dźwiga, naprawia da­
wne błędy, ale nie było jeszcze wypadku, 
aby czasopismo, raz zdyskredytowane, wró­
ciło na dawnc stanowisko. Lepiej w tak m 
razie założyć nowe, świeże, zaciekawiające.

Go zgubiło Gazetę Warszawską , grozi 
obecnie i Wiekowi, który trzymał się przez 
lat kilkanaście na wyżynach gazety pierwszo­
rzędnej. I Wiek wszedł na drogę rozrzutnej 
oszczędności, bo trwoni, kto zaoszczędza se­
tki, a traci tysiące. I on pozbył się sił au­
torskich i publicystycznych, zastąpiwszy je 
sprawozdawczemi, zapomniawszy, że tylko 
prawdziwi pisarze nadają gazetom właściwy 
koloryt. Aby wypełnić bibułę treścią , trze­
ba mieć samemu treść w głowie.

Wszystkie nasze gazety w ogóle, z wy­
jątkiem jedynego Słowa, wloką się utartym 
szlakiem rutyny, suche, jałowe, coraz więcej 
bezbarwne. Przepisują skrzętnie całe Figaro 
paryskie, trochę gazet wiedeńskich i berliń­
skich, podają sobie z rąk do rąk te same wia­
domości, kompilują, streszczają, tłómaczą, i 
wierzą, że spełniają obowiązek publicysty­
czny. O koloryt stronniczy już nie dbają, 
tracą nawet jego poczucie, zadowalniającsię 
prostą reporóą. Reportą przecież w rozumie­
niu europejskiem jest cała część sprawo­
zdawcza, dziennikarska.

Bieżący sezon literacki rozpoczęła tym 
razem kobieta, nowieyuszka w zawodzie au­
torskim. Panna Józefa Szebekówna wydała 
u Paprockiego powieść ludową p. t. „Życie 
Syzyfowe".

Witek Lach był synem kucharki dwor­
skiej i przepędził pierwsze lata *na podwórzu 
fołwarcznem, w towarzystwie kur, gęsi i pro­

siąt. W takiem otoczeniu nie potrzebował oczy­
wiście grzebienia, mydła, chustek do nosa i 
eleganckiego garniturku. Wystarczyła mu 
koszulina, przepasana krajką, i pręt lub bat 
do drażnienia przyjaciół z królestwa zwie­
rząt.

Odrósłszy trochę od zieini, poszedł zwy­
kłą drogą dzieci chłopskich. Był naprzód 
gęsiarkiem, potem świniarkiem, darnj chło­
pcem do koni, w końcu fornalem. Gdyby n i | 
nieszczęśliwa miłość do lekkomyślnej Hanki, 
byłby się dowlókł do grobu zwykłym truchtem 
chłopskim, zawsze równy, spokojny i zadowo­
lony. Ale Ainor wypędziłgoz wioski rodzinnej, 
a między obcymi nie poszło mu dobrze. 
Oszczędności, zebrane przez lat w ie ! u k ra d ł  
mu podły człowiek, rękę, środek do zarob­
kowania, urwała mu maszyna. Wróciwszy 
do domu, um arł na barłogu, samotny i nę­
dzny.

Bywają tacy Witkowie, aie czy tylko 
na wsi, w chatach chłopskich? Proletaryat 
istnieje w warstwach oświeconych tak samo, 
jak w ciemnych. Niejeden, który poświęcił 
kształceniu się zawodowemu pół życia, który 
włożył w swój fach majątek z czasu, z Iro- 
wia i pieniędzy, upada do śmierci w ja rz­
mie pospolitego zarobkowania i kończy piel­
grzymkę doczesną w opuszczeniu, stokroć 
nieszczęśliwszy od Witków, Bartków i t. d., 
bo rozumie lepiej, odczuwa głębiej od nich 
nędzę swoją.

Prawie wszyscy nasi autorowie ludowi 
roztkliwiają się nad sieroctwem chłopa, za­
pominając, że szczęście lub nieszczęście nie 
zależy wcale od takiego lub innego położe­
nia towarzyskiego, społecznego albo majątko­
wego, lecz tylko od wyobrażeń i pojęć sa ­
mej jednostki. Oo filistra uszczęśliw ia— mo­
notonia życia — to doprowadza do rozpaczy 
naturę artystyczną, do czego spekulant dąży — 
do łatwego grosza, bez względu na drogi i 
środki — to przepełnia wstrętem naturę szla­
chetniejszą i t. d.

Przeciętny chłop rodzi się wołem ro­
boczym i marzy rzadko o doli lepszej w ro­

zumieniu ludzi cywilizowanych, których pra­
gnień nie zna. Ostryg, gdyby go kto niemi po­
częstował, nie jadłby z Dewnością, mocnej , tę­
giej" wódki nie oddałby za szampana, w wy­
twornych sukniach nie umiałby się ruszać, 
zwyczaje i obyczaje osób wykwintnych krę­
powałyby go, rozśmieszały. Zresztą nie tylko 
on pracuje w pocie czoła. Więcej od niego 
trudzą się niewolnicy różnych biur, gabine­
tów, warsztatów, szarpani nadomiar niezado­
woleniem, którego on nie odczuwa. Nerwów 
nie targają mu zagadki filozoficzne i nie­
równości społeczne. Cała burza cywilizacyi, 
druzgocząca często pokolenia, przechodzi po 
nad nim bez śladów. Byle posiadał zawsze 
łyżkę strawy, sukmanę, bufy i zdrowe ręce, 
niczego więcej nie pożąda.

N ‘eszczęście deisisisze — pesym.zm — 
nie w sukmanie chodzi. Kto stoi bliżej na­
tury, ten podlega mniej konwulsyom cywili­
zacyi, wcale nie tak dobroczynnej, jak w nas 
wmówić chciano.

Nie ulega wątpliwości, że i między lu­
dem bywają natury niezadowolone z siebie, 
czyli nieszczęśliwe, bo gdzież ich nie ma, ale 
zależy to tylko od usposobienia danej jedno­
stki, nie zaś od jej położenia.

Przeto nie wytrzymuje zbytni senty­
mentalizm wiejski krytyki ścisłej.

Ale kobiety bywają rzadko oryginalne. 
Nowych dróg nie wskazują, przenosząc po­
nad nie szlaki utarte, wygodniejsze. Poszła 
i panna Szebekówna gościńcem, wskazanym 
jej przez innych autorów współczesnych.

Pomysłu doliteratury świeżego n." wnio­
sła nowieyuszka, bq niedole różnych Wuków, 
Wojtków i Michałków obrabiano w latach o- 
statnieb już tyle razy i w ten sam sposób, że 
Witek zasługuje jedynie na nazwę kopii.’

Wszakże kopia ta nie zła, zbogaeona, 
dopełniona garścią żywych obserwacyi, ze­
stawionych umiejętnie.

(Dokończenie nastąpi).
Teoaor Jeske- Choiński.



których ogółem jest zaledwo pięciu, ustępu­
je kupiec Leitgeber. Polski komitet dla 1 'e- 
rowania tymi wyborami krząta się gorliwie 
w tej nadziei, iż powiedzie się powiększyć 
szczupłą liczbę reprezentacyi polskiej przy­
najmniej o jed n e g o , co byłoby możliwem, 
gdyby wszyscy upoważnieni do głosowania 
spełnili sumiennie swój obowiązek.

Za dwa tygodnie przypadają wybory 
do parlam entu niemieckiego z okręgu kwi- 
dzynsko sztumskiego. Kandydatem polskim 
jest tutaj pan Henryk Donimirski, którego 
zwycięztwo byłoby zapewnione , gdyby dość 
liczni w tym okręgu katolicy nienueccy ze­
chcieli oddać na niego swe głosy. Godnem 
jest uwagi, że socyalno - demokraci postano­
wili wystąpić tu w szranki z własnym kan­
dydatem, którym jest malarz z Ber'ina, nie­
jaki Ricsop. Naturalnie, że nie ma i nie 
może być mowy, iżby w tym okręgu mógł 
przejść socyalista; nie o zwycięztwo też so- 
cyalistom chodzi, ale o sposobność do swo­
bodnej agitacyi, a dalej o pozyskiwanie so­
bie stronników i głosów przy wyborach. 
Zadowalają się oni byle czem , w tem prze­
konaniu, że to początek, że ten zawsze tru­
dnym bywa, jednakże raz zrobiony, daje już 
pewną otuchę stronnictwu i nakłada na nie 
obowiązek pozostawania z okręgiem wybor­
czym w nieprzerwanej styczności.

W tym roku, miał się odbyć w Po­
znaniu Zjazd prawników i ekonomistów. Po­
nieważ jednak dla rozmaitych powcdów nie 
mógł przyjęć do skutku, postanowiono go, 
odroczyć do roku przyszłego.

Do komitetu lokalnego, który urządze­
niem zjazdu ma zająć się, powołani zostali 
panow ie: hr. August Cieszkowski jako pre­
zes, dr. Roman Komierowski i dr. Witołd 
Skarżyński jaKo wiceprezesowie, dr. Kuszte- 
l&n jako skarbnik, oraz mecenasi Bernard 
Chrzanowski i Adam Woliński i Jan  hr. 
Żółtowski jako sekretarze.

Onegdaj wręczyła deputacya zarządu 
Towarzystwa Przyjaciół Nauk, z hr. Augu­
stem Cieszkowskim na czele, bogato ozdobny 
dyplom ks. Arcybiskupowi na członka hono­
rowego tegoż Towarzystwa Prezes Towa­
rzystwa hr. August Cieszkowski przemówił 
przy tej sposobności w podniosły sposób do 
ks. Arcybiskupa, polecając jego pieczy do­
bre Towarzystwa. Ks. Arcypasterz w odpo­
wiedzi wyraził z jednej strony ubolewanie, 
iż nie posiada dostatecznych środków, ażeby 
wspierać szlachetne zamiary i prace Towa­
rzystwa, z drugiej strony radość z powodu 
rozwoju i błogiej jego działalności, które pod 
światłem kierownictwem swego obecnego 
prezesa z taką gorliwością i umiejętnością 
broni od zagłady reszty ocalonych narodo­
wych pamiątek.

Rzym, 9 listopada.
(Po wyborach. — Humorystyka wyborcza w ka­
rykaturach. —  Przesilenie municypalne w Rzy­
mie. — Pogłoski z Watykanu. — Stan zdrowia 
Ojca św. — Przyszły konsystorz. — Następca 

kardynała Howarda. — Jubileusz Papieża )
(ir .) Powszechne wybory z roku 1892 

należą już do przeszłości. Chociaż dopiero 
po przyszłej niedzieli, na którą rozpisane zo­
stały wybory ściślejsze, będzie można dokła­
dnie oznaczyć, jaki jest cyfrowy stosunek 
stronnictw w nowym parlamencie włoskim,
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TESTAMENT STARESO DOKTORA
III.

(Ciąg dalszy).

Z pod zeszytów, leżących na stole 
wydobył list złożony i zapieczętowany, ale 
nie dał mi go.

— Mówiłem , że odjeżdżam dziś , bo 
nikt w całem mieście nie powinien domy 
siać się mojej śmierci. Nie przerywaj mi 
E rw inie... Ani sąsiedzi, ani nikt w mieście 
nie powinien wiedzieć o mojej śmierci. Pó­
źniej, dowiesz się d'aczego. Słuchaj, pcjadę 
dziś z Franzem, aby umrzeć gdzieindziej , 
za parę dni. Już mój wzrok się zaciemnia, 
oddech trudny, palce nie mogą nie utrzy­
mać. a nóg nie czuję.

— Ależ mój stryju, dlaczegóż chcesz....
— Ty pozostaniesz tu ta j , ciągnął co­

raz słabszym głosem , ciągle trzymając list 
w drżących palcach. Będziesz tu mieszkał. 
Siostra Franza będzie ci gotowała jedzenie 
i usługiwała. Nie wchodząc w to, co posia­
dasz własnego, znajdziesz w tej szufladzie 
papiery , stanowiące moją skromną fortunę. 
Będziesz pobierał procenta od tej sumy, aż 
do chw ili, w którei staniesz się wykonawcą 
mego testamentu.

Mój główny majątek złożony jest u 
bankiera B la d ła , na ulicy Katedralnej. Od 
lat wielu procenta dołączały się do kapitału. 
Majątek ten zapisany na imię mojej.... mo­
jego spadkobiercy, a dowody załączone przy

to przecież już dzisiaj jest rzeczą pewną, iż 
Giolitti odniósł zwycięstwo i to zwycięstwo 
niemałe : zwolennicy obecnego gabinetu bę­
dą reprezentowali w nowej Izbie deputowa­
nych przynajmniej trzy czwarte większości. 
Ludność Rzymu przyjęła wiadomość, iż w 
okręgach wyborczych stolicy Włoch zjedno­
czonych   z wyjątkiem jednego, w którym
przeszedł Barzilai — zwyciężyli kandydaci 
ministeryalni, tudzież, że w ogóle w całym 
kraju gabinet odniósł świetne zwycięstwo — 
z prawdziwym entuzyazmem. Urządzono za­
raz tego samego dnia wieczorem korowód z 
z pochodniami, a widok miasta, zalanego 
powodzią świateł, spływającą z okien i bal­
konów, ożywionego tysiącznymi tłumami, 
które w radośnem usposobieniu do pó­
źnej nocy krążyły po ulicach, zdawał się mó­
wić, że naród w istocie podziela przekona­
nia zwycięskiego rządu.

Popełniłbym jednak niedokładność, 
gdybym z tego okresu wyborczego, który o- 
becnie usuwa się już w przeszłoś< nie pod­
niósł jednej, charakterystycznej jego strony. 
Nie myślę tutaj o obojętności, jaką w ogóle 
okazuje naród włoski w obec wyborów, nie 
myślę także o fortelach wyborczych, bez 
których żadne wybory pod słońcem się nie 
obejdą. Chciałbym natomiast przypomnieć 
literaturę tegc okresu ; warto zwrócić uwa­
gę na te wyborcze wydawnictwa, pełne nie­
raz humoru i złośliwego dowcipu. Oto n. p. 
na tym obrazku widzimy prestidigatora z pa­
łeczką w ręku przed stołem z kubkami. 
Wykonywa on pod nadzorem wdzięcznie u- 
śmiechniętego prezesa rady ministrów sztu­
kę eskamotowania, nazwaną zamianą kandy­
datów. „Panowie i panie — mówi — widzie­
liście jak umieszczałem go pnd kubkiem na 
lewo, a teraz znajdujemy go w kubku po 
prawej stronie!" Jestto satyra na t, zw. 
transformizm, który zaprowadzony we Wło­
szech przez Depretisa, zakorzenił się tam i 
powoduje, że posłowie bez wielkich skrupu­
łów przechodzą z jednego obozu do drugie­
go, w miarę tego, co więcej odpowiada ich 
interesom lub upodobaniom : zasiadanie po 
lewicy czy po prawicy. Na tym samym po­
myśle osnuta jest inna karykatura, zatytuło­
wana: „Fenomeny wyborcze". Znajdujemy 
się w pokoju jasnowidzącej, która za skro 
mną opłatą przepowiada przyszłość. Czego 
pragniesz się dowiedzieć? — zapytuje im- 
presaryo jasnowidzącej klienta, którym jest 
nikt inny tylko p. Giolitti. — „Chciałbym 
wiedzieć, do jakiego stronnictwa polityczne­
go należą moi kandydaci" — odpowiada 
prezes ministrów. Albo n. p. ta t rzecia ka­
rykatura: Scena przedstawia arenę cyrkową, 
na której borykają się z sobą w otoczeniu 
klownów dwaj atleci. Jednym z nich ma być 
poprzedni, dtugirn obecny prezes ministrów. 
„Muszkuły miękkie ale jakaż twarda głowa* 
mówi p. Rudini o p. Giolitti’m. „Głowa 
jego miękka, ale jakiż twardy charakter" 
odpowiada p. Giolitti.

Prócz wyborów, miała ludność Rzymu 
w ostanich czasach tem at do rozmów w po­
staci przesilenia municypalnego i wiadomo­
ści z Watykanu. Przesilenie municypalne, 
które , jąk w »m wiadomo z poprzednich li­
stów, wybuchło z powodu zamiaru urządze­
nia wystawy w Rzymie, — dotychczas nie 
zostało załatwione. Syndyk rzymski, książę 
Gaetani di Sermoneta , urodzony z Rzewu­
skiej, upiera się przy swej dymisji, adody-

testamencie. Ważne są one tylko dla same­
go spadkobiercy. Mogę polegać na tobie. 
Jesteś synem mego brata i znam twoje ży­
cie. Ten list zawiera mój testament. Nie 
ruszysz go. Żaden kaprys, żadna ciekawość, i 
żadna żądza nie upoważni cię do złamania 
pieczęci przed chwilą, w której będziesz 
musiał wykonać moją wolę.

— A kiedyż ta chwila nadejdzie, 
stryju ?

Podniósł zwolna g łow ę, i drżącą dło­
nią, z której list wypadł na stół, wskazał 
portret, zawieszony nad jego łóżkiem, głowę 
kobiety , uwydatniającą się na ciemnein tle 
obrazu.

— W tedy, gdy ta głowa stanie przed 
tobą żywa, i powie ci moje imię, — od­
rzekł.

Rzuciłem się nagle, wstając. On był 
chyba obłąkany!....

Stryj Irnerius opuścił rękę i spojrzał 
na mnie, podczas gdy dziwny uśmiech błą­
kał się po wyrazistych jego rysach.

— Sądzisz, żem obłąkany ? — rzekł. 
Ręczę ci, że posiadam całą przytomność 
umysłu. Oto moja ręka praw a, a oto lewa; 
przedemną stoisz ty, Erwin Im hof, mój sy­
nowiec. Tam w górze wisi malowidło, które 
nigdy z ram swoich nie wyjdzie. Mam trzy 
razy tyle lat co ty, jestem  trupem , a oto 
mój testament. To moja ostatnia wola. 
Mieszkaj tutaj i pracuj. Pozostań tutaj tak 
samo spokojny, jak byłeś w swojem poprze- 
dniem mieszkaniu. A skoro dnia pewnego 
portret ten ożywi się i wymówi moje imię, 
otwórz testam ent i zastosuj się do mego 
rozporządzenia Ale jeżeli przez przeciąg 
lat dwudziestu ten portret się nie ożywi i

misyi tej nie chcieliby dopuścić nawet zwo­
lennicy wystawy, do tego stopnia uznają 
wszyscy zasługi księcia. Kwesty a ma być 
załatwiona ostatecznie teraz dopiero, po do­
konaniu wyborów.

Oo do wiadomości z Watykanu, to no- 
winkarze, pozbawieni innych tematów, któ­
rymi mogliby karmić publiczność, żądną no­
wości, co chwila przynoszą groźne wieści o 
stanie zdrowia Ojca św. Wbrew jednak wszyst­
kim tym pogłoskom , stan zdrowia Leona 
XIII nie pozostawia nic do życzenia. Nawet, 
gdy młodsi ustają już w pracy, Ojciec św. 
zadziwia jeszcze wszystkich świeżością myśli 
i odpornością przeciw zmęczeniu. Nieraz gdy 
prałaci odczytują mu raporta , głowa Papie­
ża zwiesza się bezwładnie na ramieniu, oczy 
się przymykają i możnaby myśleć , że zasy­
p ia ; zaledwie jednak ukończono czytanie, 
Ojciec św. prostuje się, bierze okulary i prze­
rzucając karta za kartą, notuje swe uwagi 
i poprawki, których potrzebę spostrzegł już 
w czasie czytania.

Niemałe zainteresowanie budzi w ca­
łym świecie katolickim kwestya zwołania 
przyszłego konsystorza, na którym mają być 
mianowani nowi kardynałowie. Liczba kar­
dynałów wynosi obecnie 51, w tem 29 Wło­
chów i 22 cudzoziemców. Ponieważ kole­
gium kardynałów powinno składać się z 70, 
przeto brakuje obecnie 19 kardynałów. W 
obec jednakowoż sprzecznych interesów wielu 
państw, które ześrodkowują się w sprawie 
nominaeyi nowych kardynałów, w obec te­
go, iż Papież nie sądzi, aby mógł spełnić 
wszystkie życzenia takiej n. p. Francyi, któ­
ra chciałaby, aby zamianował samych Fran 
cuzów kardynałami, — konsystorz papiesm, 
naznaczony pierwotnie na grudzień , albo 
zostanie odłożony, albo też zakończy się mia­
nowaniem nie wielu nowycn purpuratów. 
Miejsce zgasłego kardynała Howarda, jako 
archiprezbitera katedry św. Piotra w W aty­
kanie, zajął kardynał Ricci-Paracciani. Tra- 
dycya żąda, aby godność ta , wymagająca 
reprozentacyi i wielkiej osobistej powagi, 
powierzana była kardynałowi, zajmującemu 
urodzeniem i majątkiem pierwszorzędne s ta ­
nowisko w wielkim świecie. Poprzednikiem 
kardynała Howarda, należącego, jak wiado 
mo, do książęcej rodziny Norfolków, był kar­
dynał Boromeusz, z tego samego wielkiego 
rodu, który dał Kościołowi Św. Karola i zna­
komitego kardynała Fryderyka, a dotąd je­
szcze dzierży przecudne wyspy Boromejskie, 
jakby kosze zieleni i kwiatów, rozsypane na 
Lago Maggiore. Kardynał Ricci przedstawia 
zraz z kardynałami Ruffo Sci.Ji* i Macebi 

M yższą arystokracyę włoską w Świętem Ko- 
'egium. Ingres jego do bazyliki odbył się z 
uroczystością wielką. Kardynał, przyodziany 
w purpurową cappa magna, przybył do wiel­
kich wrót Kościoła wraz ze swoim dworem. 
Wprowadzony uroczyście przez kapitułę do 
świątyni, oddawszy cześć Przenajświętszemu 
Sakramentowi, udał się do wielkiej zakry- 
sty: gdzie, po odczytaniu przez notaryusza 
buli nominacyjnych, duchowieństwo bazyliki 
ssładało mu hołd, kanonicy ucałowaniem 
ramienia, kapłani, zajmujący niższe benefi- 
eya — ucałowaniem ręki, a klerycy i kan­
torowie — purpury. Następnie odbyło się w . 
asystencyi kardynała i kapituły uroczyste na- ‘ 
bożeństwo w chórowej kaplicy.

W celu uczczenia zbliżającego się jubi­
leuszu biskupiego Ojca św. zawiązało się

nie wymówi ci mego im ien ia, wszystko bę­
dzie należeć do ciebie , tak jak to zastrze­
głem w testamencie. Wtedy zobaczysz, czy i 

byłem obłąkany Będę już od dawna umar­
łym, a ty będziesz mógł później , po latach 
wielu, umrzeć spokojnie w tym samym do­
mu, który tobie zostawiam. Chcesz mi przy- 
siądz, że wykonasz wiernie wszystko to, o co 
cię pros' brat twego ojca?

Czułem , że mi coś za gardło ściskało, 
nie byłem zdolny myśleć.

— Tak, stryju, — odpowiedziałem, — 
podając mu rękę

— To dobrze. Idźże teraz do swego 
pokoju i nie schodź, aż po moim odjeźłzie. 
Mieszkańcy tej ulicy wiedzą, że wybieram 
się w podróż, i ie  ty będziesz zarządzał 
moim domem. Nie zatrzymuj się we drzwiach 
i nie schodź za mną na dół. Kiedy usłyszysz, 
że* powóz odjeżdża, możesz zejść. Znajdziesz 
t,u wtedy starą służącę i obejmiesz dom 
w posiadanie. Książki mojej biblioteki może 
ci się przydadzą, jest ona bardzo obflta i 
zawiera wiele rzadkich i cennych egzempla­
rzy. Jeszcze jedna rzecz...

Twarz jego nieruchoma, martwa, zdała 
się ożywiać, a oko zabłysło słabem światłem. 
Znowu podniósł rękę do portretu i rz ek ł:

— O soba, którą ten portret przedsta­
wia, nie żyje; wszak, prawda?

— Prawdopodobnie, — odrzekłem. — 
Portret jest stary.

— A w ięc! wyobraź sobie , że starość 
i czas poczyniły w tym portrecie te same 
szczerby, co na policzkach różowych, białej 
cerze i oczach o fosforycznym blasku. Du­
szy tylko dośięgnąć nie mogą; przebija ona 
i odźwierciadla się zawsze z tą  samą praw­

osobne Towarzystwo „U Rei veglio“. Składa 
się ono, na pamiątkę lat jubileuszowych, 
z pięćdziesięciu członków, w przyszłości 
utworzą się prawdopodobnie nowe pięćdzie­
siątki. Towarzystwo to ma na celu popiera­
nie m anifestacji katolickiego życia. Pier­
wszym objawem akcyi publicznej ze strony 
nowego stowarzyszenia było złożenie na 
grobowcu papieskich żołnierzy pamiątkowe­
go wieńca. Jakkolwiek pozwolenie na złoże­
nie tego wieńca było udzielone przez kwe­
sturę, wieniec został niezwłocznie po złoże­
niu skonfiskowany. Oprócz tego Towarzy­
stwa, zajmuje się jubileuszem Papieża także 
ruchliwe i popularne stowarzyszenie „la Ro- 
m anina", które urządza szereg odczytów o 
życiu i działalności Leona XIII

Cudzoziemcy w Rossyi.
Mosk. Wied. przytaczają z materyału, 

jaki nagromadziła specyalna komisya, wyzna­
czona dla obliczenia ludności napły wowej w 
Rossy!, następujące daty:

W ostatniem dziesięcioleciu przybywa­
ło do Rossyi rocznie przeszło 800.000 cu- 
dziemców; w dziesięcioleciu poprzedniem po 
950.000 cudzoziemców, zaś począwszy od r. 
1872 do 1882 przybyło ogółem 9,458.000 
cudzoziemców. Gstatnia ta cyfra dzieli się 
podług narodowości, jak następu je :

Poddanych austryackich i niemieckich 
przybyło ogółem 6,100.000 osób; Czechowi 
innych -Słowian austryackich 77.000; P er­
sów 255.000; Francuzów 123.000; Rumu­
nów, Serbów i Bułgarów 42.000; Anglików 
21.000; Włochów 17.000; Greków 15.000 i 
cudzoziemców różnych innych narodowości 
121 . 000 .

Sądząc z danych urzędowych, większość 
cudzoziemców przybywa do Rossyi tylko na 
czas pewien. Z liczby 800.000 przybywają­
cych w ostatnich czasach corocznie, niespeł­
na 700.000 wraca za granicę, zaś pozostali 
osiadają w Rossyi.

Z liczby 9,458.000 cudzoziemców, któ­
rzy przybyli do Rossyi.pomiędzy rokiem 1872 
a 1882. wyjechało za granicę z powrotem
8.025.000, ci, co pozostali, stanowią imi- 
gracyę coroczną w liczbie 144.000 głów.

Z rzędu cudzoziemców, przybywających 
do Rossyi, wraca zagranicę najwięcej Niem­
ców i Austryaków. Od roku 1872 do 1882 
wyjechało z Rossyi 4,865.000 osób; że zaś 
przybyło 6,100.000 osób, przeto osiedliło sie 
na stałe 1,235.000 osób.

Obecnie posiada Rossya przeszło
5.000.000 cudzoziemców i to przeważnie 
Niemców.

Większość imigrantów wymienionej do­
piero co narodowości, osiada główme w gu­
berniach nadgranicznych, to jest w Króle­
stwie, w prowincyach nadbałtyckich i w g u ­
berniach południowych, zaś cudzoziemcy in ­
nych narodowości osiadają głównie w obu 
stolicach i większych miastach Rossyi, zwła­
szcza zaś nad Wołgą.

W szczególności Niemcy osiadają w 
pasie granicznym, w Petersburgu, Moskwie, 
Rewlu, Niższym-Nowogrodzie i Baroósku. 
Francuzi w Warszawie, Moskwie, Petersbur- 

1 gu, Kijowie i Odesieę, imigranci narodowo­
ści słowiańskich w Kijowie i w krajach no- 
worossyjskim i południowo-zachodnim oraz w

da w rysach człow ieka, pomimo starości i 
zmiany.... Poznałbyś tę tw arz?

— Zdaje. .. zdaje mi się, że tak stryju.
— Dobrze I Daj mi teraz skrzypce.... 

Nie słyszałeś mnie nigdy grającego?
— Nie , ale wiem , że jesteś artystą 

stryju.
T ak, byłem nim , ale nie mogę już 

utrzymać smyczka.... Palestrina! Arming! 
ileż to czasu upłynęło od kiedy rozmawia­
łem z wami!... Nie chcę już słyszeć moich 
fałszywych tonów, Erwinie Ale zabieram 
skrzypce. Może wrócą do mnie ci nieśmier 
telni, skoro inój koniec nadejdzie.... Tęsknię 
do nich I Przez długie lata nie widywałem 
nikogo oprócz nich.,., ty i ko ich!

Słysząc starca mówiącego z tem roz­
rzewnieniem, pełnem rozpaczy, żal ścisnął 
mi serce. Podałem mu skrzypce i smyczek; 
ujął je z trudem i z instrumentu ozwał się 
cichy ton. Przeszedł smyczkiem po strunach, 
i długa przeciągła nuta zadrżała jau skarga 
w powietrzu. Potem opuścił omdlałe ra ­
miona.

— Nie idzie! rzekł smutnie. I głowa 
opadła mu na piersi.

Po raz pierwszy przyszło mi na myśl, 
że to nie starość go tak osłabiła, ale jakiś 
ból ukryty, niemiłosierny, gryzący. Przera­
żony, pochyliłem się ku niemu ; ale on, pod­
nosząc g łow ę:

— Idź teraz, rzekł do mnie. Id ż !... 
Pamiętasz coś mi przysiągł na pamięć ojca ?

— Tak mój stryju, na pamięć ojca.
(Ciąg aalszy nastąpił.



Królestwie; Grecy, Turcy i Włosi w Odesie, 
Sewastopolu, Symferopolu i innych miastach 
Krymu i kraju zakaukaskiego ; Amerykanie 
w Petersburgu i Odesie, Anglicy wreszcie w 
miastach nadmorskich.

Cholera.
Z kraju naszego od kilku dni nie ma 

już żadnych wiadomości o nowych wypad­
kach cholery ; zdaje się więc, że epidemia 
wygasła zupełnie.

Regencya pruska w Opolu cofnęła po­
przednie rozporządzenie, zabraniające wszel­
kiej komunikacji handlowej z Galieyą. Za­
trzymany został tylko zakaz przywozu sta­
rzyzny z Galicyi do Szląska pruskiego, zaś 
zakaz przywozu owoców, sera i t. d. ograni­
czono tylko na proweniencyę z powiatów 
krakowskiego i wielickiego.

Według urzędowego biuletynu o stanie 
cholery na Węgrzech zachorowało dnia 11 
b. m.: w Budapeszcie 11 osób, a jedna u- 
m a rła ; w Puszta Martinicze (koło Eeska) 
od dnia 8 do 9 b. m. zachorowało 11 osób, 
umarło 7 ; w Ludwigsmaierhof od d. 6 do 
9 b. m. zachorowało 28 osób, umarło 5; 
w Aradacz od d. 8 do 10 b. m. zachorowa­
ło 58 osób, umarło 13; w Kapuvaz od d. 8 
do 10 b. m. zachorowało 1(5 osób, umarło 9; 
w Puszta Martfue um arła jedna osoba.

K B O I I K A
Lwów, 15 listopada.

—  Majj. Pan raczył nąjmiłościwiej udzie­
lić z prywatnej Swej szkatuły gminie Wesoła, 
w powiecie brzozowskim, na budowę szkoły, za­
pomogi w kwocie 100 zł.

— Posiedzenie Rady miejskiej od­
będzie się dziś i we czwartek, każdym razem 
z ud-rżeniem godziny pół do 7 wieczorem. Na 
porząjKU dziennym 57 spraw oczekujących już 
od dłuZszego czasu załatwienia. Rozesłany pp. 
radnym porządek dzienny, podpisany przez wi­
ceprezydenta dr. Marchwickiego, zawiera na 
wstępie zaproszenie, ażeby pp. radni zechcieli 
przybyć na posiedzenie o oznaczonej godzinie i 
w wymaganym do uchwał komplecie.

— Upiększenie Lwowa. W sali Ka­
syna miejskiego zgromadzili się wczoraj inicya- 
torowie Towarzystwa dla popierania rozwoju i 
upiększenia naszego miasta, w celu formalnego 
ukonstytuowania Towarzystwa. Przewodniczący 
dr. Pumianowski zaznaczył w przemowie wstę­
pnej , że Towarzystwo będzie miało piękne pole 
do działania, ze względu na zbliżającą się wy­
stawę krajową, kiedy potrzeba będzie, ażeby 
miasto wywarło na zwiedzających jak najlepsze 
wrażenie. Ze sprawozdania dr. M. Ciesielskiego, 
sekretarza komitetu inicyatorów, dowiedzieliśmy 
się, że dotychczas Towarzystwo liczy 287 człon­
ków, a zapas początkowy funduszów, z wpiso­
wego i wkładek wynosi 435 zł. 71 et. Po kró­
tkiej dyskusji nad wyborem wydziału, uchwa­
lono wybrać komisję, która zaproponuje kandy­
datów na członk iw wydziału.

Następnie poseł Teofil Merunowicz zwrócił 
uwagę zgromadzonych na właściwy przedmiot 
pracy i celu Towarzystwa. W treściwym wykła­
dzie przedstawił, że miasto nasze rozwija się, 
lecz zbyt jednostronnie. Lwów, „miasto urzędni- 
cze“, za mało przyciąga ludzi zamożnych. Brak 
mu instytucyj uprzyjemniających życie, alno też 
są one niedostatecznie uposażone i nie mogą 
uczynić zadość wybredniejszym wymaganiom. 
Mówca podniósł projekt Towarzystwa sztuk pię­
knych i zalecał j‘ak najrychlej postaraćsię o wybu­
dowanie osobnego gmachu na pomieszczenie wy­
stawy sztuk pięknych, Towarzystwa muzyczne­
go, Bazaru wyrobów krajowych i t. d. Rozstrze­
lone usiłowania powinnoby Towarzystwo skon­
centrować, popierać, usuwać im przeszkody 
z drogi. Wreszcie postawił mówca wniosek: 
Towarzystwo użyje swych wpływów, by półno­
cna część placu Halickiego po usunięciu ruder 
była użyta przez miasto na cele budowy okrza- 
łego gmachu, choćby z njmą może dla pienię­
żnego interesu miasta.

Również przekazano wydziałowi wniosek 
p. Kowalczuka, ażeby wydział zajął się sprawą 
ułożenia planu regulacyjnego miasta Lwowa.

— W Towarzystwie politechnicznem
(Rynek 1. 30), we środę, 16 b. m. o godzinie 
6 wieczór, złoży pierwsze techniczne sprawozda­
nie z odbytej wystawy przemysłu budowlanego 
docent p. Roman Załoziecki. Na to zebranie za­
prasza zarząd najuprzejmiej nietylko pp. człon­
ków Towarzystwa, ale i pp. przemysłowców.

— Pierwszy odczyt w szeregu wykładów 
pamiątkowych z dziejów polskich ostatniego stu- 
leoia, urządzanych staraniem Towarzystwa oszczę- 
aności kobiet we Lwowie, wygłosi jako „Słowo 
wstępne11 hr. Wojciech Dzieduszycki dnia 18go 
listopada w piątek o godzinie 6 wieczorem w 
sali ratuszowej.

“Gtaaeta, Lwowska" s dmia 1(

Wszystkich odczytów, dzięki ofiarności o- 
bywateiskiej grona mężów, znakomitych wiedzą 
i pracą — będzie ośmnaście, podzielonych na 
trzy serye, po sześć odczytów każda.

Pierwsza sery a rozpocznie się 18 listopa­
da w piątek i trwać będzie przez sześć piątków 
z kolei aż do Nowego Roku. Druga serya zaj­
mie sześć tygodni wielkiego postu, serya trzecia 
zacznie się zaraz po Wielkiej nocy.

Serya I obejmie następujący materyał hi­
storyczny :

1. „Słowo wstępne11 hr. Wojciech Dzie- 
duszyeki.

2. Konfederacya Barska ,“ p. Władysław 
Ostroźyński.

3. Powstanie Kościuszki, dr. Antoni Pro­
chaska.

4. Legiony polskie, dr. prof. Bronisław 
Dembiński.

5. Wielkie Księstwo Warszawskie, dr. prof. 
Finkel.

6. Rok 1830—1831.
Dochód ze wszystkich odezytśw przezna­

cza się w połowie na fundusz Imienia Tadeusza 
Kościuszki, a w połowie na cele Towarzystwa 
oszczędności kobiet.

Ceny miejsc: bilet pojedynczy do krzeseł 
50 ct., w abonamencie na sześć odczytów 2 zł., 
wstęp na salę, jakoteż galeryę, bilet jednorazowy 
20 ct., w abonamencie na sześć odczytów 1 zł.

Biletów dostać można w księgarniach pp.: 
Czajkowskiego i Schmidta, Gubrynowicza, Zadu- 
rowicza i Jakubowskiego; w czasie odczytów 
przy kasie.

— Z gal. Towarzystwa muzycznego.
Pierwszy koncert towarzystwa, pod kierownictwem 
artystycznego dyrektora p. R. Schwarza, odbę­
dzie się w niedzielę dnia 20 listopada b. r. w 
sali towarzystwa (gmach toatralny). Program: 
1. Z Noskowski: Polones z tematów ludowych, 
na orkiestrę. 2. L. Cherubini: Tercet z opery 
„Les deux journćes" (panna R. Cudehowna i 
pp. M. Lewicki, G. Górski) 3. J. Joachim: 
koncert węgierski op. 11 pierwsza część (prof. 
M. Wolfsthal). 4. L. v. Beethoren. Szósta Sym­
fonia (Pasturale).

Początek z uderzeniem godziny pół de 1 
w południe.

—  Z Izby sądowej. Jednogłośnym wy­
rokiem sędziów przysięgłych, uwolniony został 
p. Mikołaj Gliński, restaurator lwowski, od za­
rzuconej mu zbrodni oszustwa, przez sfałszowa­
nie wekslu. Wyrok zapadł wczoraj wieczorem, 
po kilkudniowej rozprawie.

— Śluby. W Krakowie, pobłogosławiony 
zostanie w dniu 26 b. m. związek małżeński 
między p. Stanisławem Łuszczkiewiczem a panną 
Zofią Grossówną, córką Juliusza i Wilhelminy 
z Klugów Grossów.

, t  Z m arli w ostatnich dniach: we LwP- 
wie, Teresa z Tolkemitów Grossowa, wdowa po 
ś. p. Adamie Grossie, adwokacie w Lublinie i 
długoletnim wygnańcu syberyjskim. Grossowa, 
którą rzeczywiście nazwać można cichą kapłan­
ką domowego ogniska, zmarła w 64 r. życia. 
Była siostrą zmarłej przed dwoma laty Pauliny 
Janowskiej. Pogrzeb odbędzie się we środę, dnia 
16 b. m. o godzinie 3 popołudniu z domu ża­
łoby w Rynku pod 1. 3.

— Z ohserw atoryU B i o. k. Szkoły Po­
litechnicznej we Lwowie, dnia 15 listopada 1892. 
Barometr idzie w górę.

W ubiegłej dobie licząc od godziny 12 
w południe dnia 14 listopada do 12 w połu­
dnie dnia 15 listopada b. r., mieliśmy wiatr 
co do kierunku zachodni, co do siły słaby (1), 
niebo zachmurzone a powietrze bardzo wilgotne 
(93 proc. wilgot. względ.) opad śnieg, wysokość 
opadu 2,4 mm.

Średnia temperatura w tym czasie była 
—0,6°G., najwyższa -f~2,0°C. wczoraj popołu­
dniu, najniższa — 2,0°C. dziś rano.

Przez całą dobę padał śnieg z przerwami.
Zniżka barometryczna 74u do 745 mm. 

znajdowała się w Irlandyi; zwyżka 775 do 770 
mm, w okolb y Moskwy.

Stan barometru, zredukowany do poziomu 
morza, był dziś o godzinie 12 w południe 
768 mm.

Prognoza na dobę 16 listopada 1892 roku 
(od północy ń północy): Wiatr będzie co do 
kierunku połudnLwo-zaschodni, co do siły słaby 
(2); średnia temperatura doby obniży się do 
—2°C., niebo będzie przeważnie zachmurzone, 
a względna wilgotność powietrza zmniejszy się 
do 80 proc.; opad śnieg nieznaczny.

— Pożegnanie. Dnia 9 b. m. obywa­
telstwo powiatu tarnobrzeskiego żegnało wspólną 
ucztą p. Michała Bartoszewskiego, komisarza 
powiatowego, przeniesionego po 7-letniem urzę­
dowaniu w Tarnobrzegu do Tłumacza. W uczcie 
wzięli udział: JE. Jan hr. Tarnowski, p. Zdzi­
sław Horodyński, marszałek powiatowy, jubilat 
ks. kanonik Sobezyński, księża Dominikanie, 
bar. Horoch, Antoni Sokołowski, notaiyusz Hin- 
zinger, ks. proboszcz Sapecki, dr. Mackalski, 
adjunkt sądowy Zacharyasz i w. i., razem około 
60 osób. Toast na cześć pana Bartoszewskiego 
wniósł w serdecznych słowach ks. kanonik ju­
bilat Sobezyński; następnie przemawiali: baron 
Horoch, prezes kasyna dr. Machalski, adjunkt 
sądu p. Zacharyasz, proboszcz z Radomyśla ks. 
Sapecki, a w końcu wójt Grzywacz. Rozrzewnio-

listopada 1892.

ny dziękował p. Bartoszewski za owacyę, po- 
czein ks. kanonik Sobezyński wniósł jeszcze toast 
na cześć JE. hr. Tarnowskiego. Szereg toastów 
zakończył dr. Orzechowski staropolskiem: „ko­
chajmy się11. Odczytano także kilka telegramów.

— Z Podhajce nam piszą: W nocy na 
10 b. m. wybuchł pożar w Białokiernicy, miej­
scowości 13 kilometrów od Podhajec oddalonej, 
w domu pewnego izraelity, wskutek podpalenia, 
zaś w parę godzin później wybuchł tamże drugi 
pożar u innego żyda.

Obszar dworski tameczny nadesłał konie 
do zarządu ochotniczej straży ogniowej w Pod- 
hajcach, upraszając o pomoc, skutkiem czego 
ruszyło do Białokiernicy natychmiast pogotowie 
pożarne wraz z sikawką i przyborami pod ko­
mendą naczelnika p. Emanuela Sygiericza. Przy 
energicznej pomocy żandarmeryi Poahajeckiej, 
zlokalizowano pożar o godzinie 5 rano, przez co 
uratowano zagrożoną część wsi i zebranych plo­
nów jesiennych tamecznych gospodarzy.

Należy jednak zanotować smutne zdarzenie, 
iż tameczny nauczyciel, Filemon Miśkiewicz, 
przerażony ogromną łuną pożarną, poniósł śmierć 
nagłą, wskutek udaru apoplektycznego.

— Wyścig pieszy. Członkowie Towa­
rzystw gimnastycznych organizują wyścig pieszy 
pomiędzy Wiedniem a Berlinem.

— Powóz parowy. Hr. Wimpfen spro­
wadził z Paryża do Wiednia powóz parowy, 
jeżdżący po ulicach i gościńcach. W Paryżu 
kursuje już podobno kilkaset takich powozów. 
Grono sportsmanów urządza w powozie tym wy­
cieczkę do pobliskich posiadłości hr. Wilczka. 
Dla porównania szybkości jazdy towarzyszyć mu 
będą dwa fiakry.

— Odczyty o cholerze. W Wiedniu dwa 
wykłady o cholerze mieli dwaj koryfeusze. Dra- 
sche w klubie lekarskim wywodził, że niebez­
pieczeństwo epidemii na ten sezon minęło. W 
miarę atoli, jak siła zarazy słabnie, a środki 
obronne coraz są skuteczniejsze, społeczeństwo 
okazuje się mniej rozsądnem, niż dawniej by­
wało. Zarówno zadziwiający, jak zasmucający 
jest objaw paniki, j popłochu, ucieczki bez po­
wodu i oelu. Oprócz bezpośredniego przeniesie­
nia zarazków z ludzi na ludzi, najniebezpie- 
czniejszemi s ą : bielizna chorych i szmaty. Oka­
zało się jednak, że najściślejsze wyosobnienia 
nie zawsze wędrówkę zarazy wstrzymują, oraz, 
że pojawienie się bakcylusów nie zawsze bywa 
powodem epidemii. Dla badaczy pozostaje kwe- 
stya bakcylusów jeszcze otwartą. W towarzy­
stwie kolejowem mówił dr. Mundy, kierownik 
nieznużonego ochotniczego Towarzystwa ratun­
kowego o środkach praktycznych na kolejach, 
opierając wywody swoje na rozległem doświad­
czeniu. Ostrożności nigdy nie jest za dużo, byle 
była racjonalna; bywa jej za mało n. p. w 
teatrach ; nie ma żadnej gwaraucyi, Limo tylu 
katastrof, że one w teatrach jeszcze się nie po­
wtórzą. Tak samo ma się rzecz z kolejami. Przed­
siębranie środków ochronnych dopiero podczas 
epidemii nie ma celu i skutku ; w czasach zwy­
czajnych należy zaprowadzać, co jest wskaza- 
nem. Epidemie są dzisiaj tylko kwestyą pienię­
dzy; trzeba usunąć pauperyzm, a nie będzie 
ich; cholera jest chorobą ludzi biednych — do 
pałaców nie sięga. W Ameryce i Anglii są na 
wszystkich kolejach i przy wielkich zakładach 
sale do mycia dla robotników ; są oni tam do­
brze odżywiani i czyści; epidemia się ich nie 
ima. Na wypadek potrzeby są tam dla nich 
zawsze przygotowane prowizoryczne mieszkania. 
Potrzeba pieniędzy, dobrego ich użycia i kon­
troli. U nas zaś, z rumieńcem wstydu na twa­
rzy, trzeba wyznać, że mięso ludzkie jest aż 
nazbyt tanie. Dla kolei należy zaprowadzić sta­
łych inspektorów sanitarnych. Prelegent przed­
stawił swojego wynalazku aparat dezinfekcyjny 
dla konduktorów.

— U bar. Hirscha. Dr. PapUsky, wła­
ściciel fabryki ze Wschowy, zajmujący się lo­
sem żydów w Rossyi, bawił niedawno u bar. 
Hirscha i o zamiarach jego co do kolonizacyi 
żydowskiej takie podaje szczegóły: Każdych 50, 
mających chęć emigrować z Rossyi żydów, ma 
się łączyć w jednę soliaarną grupę, wybrać z 
pomiędzy siebie delegata, który, co do sprawy 
emigracyi do Argentyny ma się porozumieć z po­
wołaną przez bar. Hirscha do życia a istnie­
jącą w Paryżu „Jewish Colonisation-Assoeiation “. 
Gdyby kolonizacya do Argentyny nie udała się 
według obmyślanego planu, wtedy zamierza 
Hirsch zorganizować kolonizacyę w odpowiednich 
częściach Ameryki północnej.

—  Egzotyczny gość przybędzie w 
eiągn bieżącej zimy do Europy. Emir Ckiwy, 
Said Mechemet Rachim Khan, zapowiedział swoje 
przybycie i zwiedzi kilka głównych stolic euro­
pejskich. Emir ma lat 53 i jest Turkiem z rodu. 
Opróez języka wschodnio tureckiego, zna on też 
język perski i mówi trochę po arabsku i po 
rossyjsku. Ubiera się już po europejsku, iecz 
jest pomimo to wiernym wyznawcą wiary Ma­
hometa i dla tego wiezie z sobą oprócz ducho­
wnego, kucharza, który mu według rytuału spo­
rządza jedzenie. Ponieważ dynastya emira jest 
jeszcze bardzo młoda, — założyciel jej Mehemęt 
Emin Inaz Khan wstąpił na tron Chiwy przed 
stu laty, w r. 1792, — przeto nie ma ona 
wielkiego majątku. Osobisty dochód roczny emira 
wynosi zaledwie milion franków i dla tego emii 
ma bardzo skromny dwór, a harem jego też jest

nieliczny, znajduje się w nim bowiem „tylko11 
sterdzieści kobiet.

- Nieustająca wy stawa zjednoczonego 
Towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych, przy 
placu św. Duchu 1. 10, I piętro, otwarta jest 
codziennie od godziny 10 rano do 4 popołudniu 
i wieczorem od godziny 5 do 8. Wstęp od osoby 
kosztuje w niedzielę 15 ct., w dni powszednie 
30 ct Dla członków wstęp 'Rolny.

M l i  iM o - a r t y s t j m .
Repertoar teatralny. W teatrze hr- 

Skarbjra. Dziś, we wtorek, po raz drugi „Lir- 
niczka z Sabudyi “, operetka w 4 aktach Var- 
naya. — Jutro, we środę, po raz czwarty „Na­
sze Anioły", komedya w 4 aktach Wołowskiego. 
We czwartek, po raz trzeci „Lirniczka z Sa- 
baudyi", operetka w 4 aktach Yarnaya.

Henryk Słenkiewiwz pisze obecnie 
obszerną nowellę, której jednym z głównych 
epizodów będzie stanowić ukrzyżowanie Pana 
Jezusa.

Cały świat literacki polski oczekuje z nie­
cierpliwością pojawienia się nowego utworu zna­
komitego autora, który oryginalnością pomysłu 
budzi już teraz najwyższe zajęcie i oiekawość.

Gazette des Leaus artc, najpoważniej­
szy organ poświęcony sprawom sztuki, umieszcza 
pochwalną wzmiankę o pracy profesora Maryana 
Sokołowskiego o Hansie Durerze, nazywając przy 
tej sposobności autora znakomitym (emment) 
polskim krytykiem. W pochlebnym nader liście 
zaprosił naczelny redaktor Gaeette des Beaux  
arts p. Gouse, sławny autor wielu nrae z dzie­
dziny sztuki, prof. Sokołowskiego do współpra­
co wnictwa w swoim przeglądzie; uczony kra­
kowski, czyniąc zadość zaszczytnemu wezwaniu 
przygotowuje artykuł o obrazie Leonarda da 
Yinci, znajdującym się w zamku Zatorskim.

PIĘKNY LWÓW.
Im jn d s u m , n o n  d e c is io n e m  d e t lis s e  s u f f ic i t .

I.
(Nowe Towarzystwo. — Towarzystwo jako kon­
serwator. — Lwów starożytny. — Wandalizm.— 
Pałac Sobieskich. — Prawda w ornamentacji. — 
Kamień podolski. — Portal ratuszowy — Re- 
stytucya lwów. — Mecenasostwo. — Towarzy­
stwo w roli inieyatora i doradcy. — Dobry plan 

regulacyjny).

Nowo założone „Towarzystwo dla roz­
woju i upiększenia Lwowa", odbyło już swe 
pierwsze walne zgromadzenie. Można powin­
szować inicjatorowi nie tylko szczęśliwej 
myśli, lecz także świetnego powodzenia, gdyż 
subskrypcyg, tak pod względem ilości, jak i 
jakości podpisów, należy uważać za świetną

Cel tak trafnie wytknięty, może Towa­
rzystwo osiągnąć, działając jako konserwator, 
jako mecenas sztuk pięknych i —  last not 
least — jako poważny, a tern samem wpły­
wowy in icjator i doradca.

Niestety, zadania Towarzystwu, o ile 
ono występuje w roli konserwatora, nie są 
liczne, bo i zabytki godne konserwacyi nie 
liczne. A dla czego? Trafną odpowiedzią 
na to pytanie są następujące słow a, odno­
szące się specjalnie do zabytków archite­
ktury :

„Niestety, pożar i wandalizm zarówno 
wysilił się na to, aby zniszczyć najpiękniej­
sze domy patrycyuszowskie w R ynku; wan­
dalizm był nawet nielitościwszy od pożaru, 
bo zacierał do szczętu wszystkie ślady da­
wnej świetności, których nie tknęły płomie­
nie. Stare ciosowe mury otynkowano i po­
bielono, attyki z rzeźbami ornamentalnem1' 
a nawet figuralnemi pozrzućano, portale po­
rąbano, bo zawadzały wystawom sklepowym, 
sienie przerabiano na jatki, prześlicznie nie­
kiedy kute drzwi żelazne i kraty okienne 
powyrzucano".

Umyślnie przytoczyłem słowa znakomi­
tego autora „Starożytnego Lwowa", który 
zwłaszcza w II tomie tego dzieła rozwinął 
w całej pełni swój rzadki talent zaintereso­
wania nie tylko rafinowanych smakoszów li­
terackich i artystycznych, lecz także tych 
czytelników, którzy jedynie z zamiłowania 
dla miasta lub kraju rodzinnego wezmą tę 
książkę do ręki; sądzę bowiem, że dzieło to 
zawiera niejedną cenną dyrektywę dla no­
wego Towarzystwa w jego działalności kon­
serwatorskiej i byłoby prawdziwem i cennem 
vademecum pod tym w zględem , gdyby nie 
zarzut jeden , który musimy uczynić autoro­
wi, że.... dotychczas nie obdarzył nas obie­
caną pracą o zabytkach architektury i rzeźby 
lwowskiej.



Dziś już położono po części tamę wan­
dalizmowi naszych właścicieli domów, i usta­
wa budownicza dla Lwowa zmianę budynków, 
mających wartość artystyczną, archeologi­
czną lab pamiątkową czyni zawisłą od po­
zwolenia władzy, lecz przepis ten nie prze­
szkadza ani p. Salomonowi Reichowi do za­
krywania bogatych rzeźb fasady sławnego 
domu Anczewskich (dziś 1. 4 w Rynku), ar­
cydziełami malarstwa szynkowo-reklamowemi, 
ani też widocznie nie można było na pod­
stawie tego przepisu zabronić właścicielom 
domów o bogatych fasadach barokowych w 
Rynku i ulicy Krakowskiej, by nie niszczyli 
tych fasad przy „restauracyi“ domów.

W XVIII stuleciu powstało bowiem we 
Lwowie kilka domów, których dawniej bo­
gato ozdobione facyaty barokowe świadczą
0 tern, że mimo ogólnego upadku i wówczas 
nie brakło ludzi zamożnych i zamiłowanych 
w sztuce. Z lepszych okazów tego stylu do 
niedawna okrzyczanego a dziś tak podziwia­
nego, należą zeszpecone już dziś domy Le- 
wakowskich i Riccich w Rynku, z których, 
zwłaszcza ostatni, sądząc podług karyatyd i 
figuralnych ornamentów balkonu i szczytu, 
musiał być pokryty bogatą ornamentyką na 
całej facyacie. W tym to domu mieszkał 
w pierwszej połowie stulecia słynny z wiel- 
kopańskiej oryginalności hrabia Kalinowski
1 ztąd wypuszczał w godzinach targowych 
zająca i smycz chartów pomiędzy tłum prze­
kupek.

Wobec takiego zniszczenia lub zanie­
dbania zabytków architektonicznych, tern 
większa jest zasługa tych nielicznych osób, 
którzy zmysł artystyczny łączą z poczuciem 
obowiązków, jakie na nich wkłada nazwisko
lub majątek.

Tak n. p. dom Korniaktowski (potem 
Sobieskich), utrzymywany jest z pietyzmem 
przez właściciela, brakuje jedynie tylko usu­
nięcia tynku i rozszerzenia sieni do dawnych 
rozmiarów, by pałac ten był prawdziwie
książęcą rezydencyą.

Inny właściciel domu po przeciwległej 
stronie Rynku odnowił dom swój gustownie 
i przyczynił się tem do ozdoby Rynku. Gzems 
główny tego domu wykonany z drzewa, jest 
miłym wyjątkiem pośród tych strasznych 
gzemsów niby ciosowych dzisiejszego wyna­
lazku, które krótki i nędzny swój żywot za­
wdzięczają jedynie stolarzowi, blacharzowi i
lakiernikowi. (?)

(Dokończenie nastąpi)

GOSPODARSTWO IE H D B L
Ze świata finansowego.

Wiedeń, 14 listopada.
Tryumfalna zwyżka renty majowej, o ezem 

wczoraj już donosiłem, spowodowała pogłoskę, 
która szybko obiegła i inne giełdy, o wkrótce 
nastąpić mającej konwersyi renty marcowej. 
Okoliczność zaś, że wysokie spekulacyjne ży­
wioły dość gwałtownie majową rentę zakupy­
wały, nasunęła myśl — jakoby niedługo inte- 
resa walutowe nastąpić miały. Wyższy świat 
finansowy twierdzi jednakże, iż przed końcem 
bieżącego roku operacye walutowe się nie roz­
poczną. Z Nowym Rokiem wystąpią obaj mini­
strowie finansów, uzbrojeni doskonale narysowa­
nym planem i ufni lepszym warunkom targu 
pieniężnego z powodu kuponów styczniowych. 
Austrya wystąpi najpierw z nową złotą poży­
czką, a Węgry z konwersyą.

Z powodu nieustannie powiększającego się 
stanu złota w kasach banku austro-węgierskie- 
go, obieg pieniędzy papierowych jest obecnie w 
listopadzie coraz większy. Kapitaliści, szukający 
lokacyi, zwrócili swą uwagę na renty i w o- 
statnieh dwóch dniach zakupili na giełdzie wie­
deńskiej za przeszło 9 milionów wspólnych rent. 
Że w Bkutek tego popytu papiery te poszły w 
górę — zbyteczne chyba dodawać.

Gdyby obecna tendeneya ożywiona zdołała 
się utrzymać do końca bieżącego roku, sprawy 
walutowe odbyłyby się z wielkiem powodze­
niem. Wszystko się bowiem teraz złożyło na 
dobre usposobienie giełdy. W pierwszym rzędzie 
fakt, że minister Wekerle, pomimo nowej swej 
arcytrudnej i żmudnej godności, nie wypuścił 
z rąk teki ministra finansów. Dowiódł tem, że 
czuje się na siłach dokończyć tak świetnie roz­
poczęte i poprowadzone węgierskie sprawy wa­
lutowe. Następnie pogłoska o nastąpić mającej 
zgodzie z prezydentem Staatsbahnu Taussigem; 
dalej rokowania z grupą Rothschilda, miękka 
stopa procentowa banków, decyzya ze strony 
banku angielskiego niepodwyższenia tejże, a 
przedewszystkiem zwycięstwo stanowcze partyi 
Clevelanda, — wszystko to doskonale usposobiło 
naszą spekulacyę. Wielkie zwłaszcza znaczenie 
przypisuje niejedna gałęź przemysłu austryackie- 
go przyszłemu wyborowi Clevelanda. Cała Europa 
swobodniej odetchnie, skoro ustanie prohibieyjna 
polityka amerykańska. U nas speeyalnie tysiące 
rodzin, tysiące robotników, setki przemysłowców 
zostało bez ehleba w skutek bilu Mae-Kinleya. 
Eiport austryackich towarów jest kwestyą ró­

wnie doniosłą jak przyszła regulaeya waluty, 
jak import złota. Nie dziwnego zatem, że per­
spektywa otworzyć się mających na nowo wrót 
amerykańskiej konsumcyi, ożywia nasz targ pie­
niężny, tak jak w ogóle i resztę giełd euro­
pejskich.

Targ zbożowy.

L w ów , 15 listopada : pszenica 7 1 0  dc 7 30, 
żyto 5'75 do 5 90, jęczmień 5'— do 6 —, owies 
5 40 do 5.70, rzepak nowy 10'25 do 11' — , groch 
6 '— do8'75, wyka 4'50 do 5 '— , nas. lniane 
9 80 do 10-75, b ó b - " — do— bobik 4 60 
do 5'25, Lreczka 7 25 do 7 75, koniczyna 
czerwona 62'— do 70' , biała 60'— do 75' 
szwedzka 6 2 — do 75'— , kminek 17'— do 17'60, 
anyż3 2‘ do 38'— ,kukurudzastara 5 '50do 5 60, 
nowa 4'75 do 5'20, chmiel 7 0 — do 80'— , 
spirytus 11 -25 do 11'75, Nowy spirytus na 
zimowe miesiące 10 '— do 10'50.

Usposobienie słabsze, ceny dalszej ulega­
ją  zniżce.

Kraków: pszenica biała 8-*0 do 8-45, czerwo­
na 8'— do 8’85, żółta 8-— do 8 85, żyto 6 90 do 
7.15, jęczmień browarny 6'40 do 7-—, pastewny 
5-75 do 5 85, owies 5'70 do 5 90, groch 8’— do 10'50, 
koniczyna czerwona 63'— do 72'—, biała 75'— do 
85-— , rzepak 11'30 do U'90.

Usposobienie spokojne.

Wiedeń, 15 listopada. ( Telegram Ga­
zety Lwowskiej).

Na wczorajszy targ przypędzono bydła 
rzeźnego: 3280 sztuk opasowego, 349 z paszy 
i 853 sztuk chudego.

Razem 4482 sztuk.
Pomiędzy temi z Galicyi przypędzono 

227 sztuk opasowych, — sztuk z paszy i 
128 sztuk chudych, z Bukowiny —  sztuk o- 
pasowych.

Ogółem przypędzono o 218 sztuk mniej 
niż zeszłego tygodnia.

Przebieg targu był słaby. Ceny spadły 
przeciętnie o 1 zł. od zeszłotygodniowych.

Nie sprzedano 499 sztuk.
P ł a c o n o :  g a l i c y j s k o - b u k o w i ń  

s k i e  woły opasowe po 55 zł. — ct. do 58
zł. — ct., za towar przedni po - zł. — ct.
do zł. — ct., wyjątkowo po 62 zł. — ct.
do — zł. — ct., w ę g i e r s k i e  woły opa­
sowe po 54 zł. — ct. do 60 zł. — ct., za 
towar przedni 61 zł. — ct. do 66 zł. — ct.,
wyjątkowo po — zł. — ct. do — zł. — ct.;
z i n n y c h  k r a j ó w  k o r o n n y c h  woły o- 
pasowe po 54 zł. — ct. do 62 zł. — ct., 
za towar przedni po 63 zł. —  ct. do 67 zł.
— ct., wyjątkowo po — zł. — ct. do —
zł. — et., woły z paszy po 52 zł. •— ct. do
58 zł. — ct.; krowy po — zł. — ct, do —
zł. — et.; stadniki po — zł. — ct. do — 
zł. — ct.; bawoły po — zł. — ct. do — zł.
— ct., woły po — zł. — ct. do — zł. — 
ct., za 100 klg. żywej wagi.

Bydło chude po 20 zł. -  ct. do 87 
zł. — ct. za sztukę.

O F TA T IIA  POCZTA

K o ł o  p o l s k i e  wybrało do komisyi 
parlamentarnej p p .: Jaworskiego, Benoego, 
Madeyskiego, Abrahamowieza i Gołuchow- 
skiego.

O przebiegu niedzielnych i wczoraj­
szych posiedzeń Koła, w których toku roz­
trząsano wewnętrzny stan Państwa, ma być 
ogłoszony komunikat nrzędowy.

Do tej chwili nie ma jeszcze listy no­
wego gabinetu węgierskiego. Największą 
trudność, jak donoszą z Budapesztu, sprawia 
obsadzenie teki ministra spraw wewnętrznych, 
którą dotąd piastował sam prezydent gabi­
netu hr. Szapary. P. Wekerle nie mógłby 
jej objąć, gdyż, jak wiadomo, obok prezy- 
dyum zatrzymuje tekę ministra skarbu. Ro­
kowania ze starszym żupanem Rado nie dopro­
wadziły, o ile się zdaje,Jdo żadnego rezultatu 
a Stefan Tisza, który wchodził także w kom- 
binacyę, okazał się niemożliwy skutkiem tego, 
iż zarówno w stronnictwie liberalnem jak 
w opozycyi panuje przeciw niemu zbyt wielka 
niechęć. Ministrem a latere nie zostanie, jak 
początkowo sądzono, szef sekcyi Papay, ale 
jeden z hrabiów Andrassych, a mianowicie 
Teodor albo Juliusz.

Niemiecki sekretarz stanu, baron Mar- 
schall , dał przedwczoraj na cześć austro- 
węgierskiego ambasadora Śzógyenyiego obiad, 
na który zostali zaproszeni: radca ambasady 
Schieszl , attacM podpułkownik baron Stei- 
ninger i wiele innych osobistości z mini­
sterstwa spraw zagranicznych.

Królewska regencya w Bydgoszczy wy­
dała rozporządzenie, dozwalające uczniom 
narodowości niemieckiej brać udział w pry­

watnej nauce języka polskiego w szkołach 
elementarnych.

Ostatnie wiadomości, nadeszłe od gen. 
Doddsa, stwierdzają, iż generał dozwolił 
swoim zbyt znużonym wojskom, aby jakiś 
czas wypoczęły. Oczekują, iż Behanzin pod­
da się, zanim jego wojsko zupełnie zostanie 
zniszezonem. Tymczasem jednak zarząd m a­
rynarki wysyła dla ostrożności oddziały uzu­
pełniające do Dahomeju.

Przez Marsylię nadeszła do Paryża 
wiadomość, iż generał Dodds kazał kilku 
jeńców niemieckich rozstrzelać. W kołach 
poinformowanych uważają te wiadomość za 
nieprawdopodobną. Mimo to w kołach dy­
plomatycznych wywołała ona dość silne wra­
żenie. Ambasada niemiecka doniosła natych­
miast o tych pogłoskach do Berlina. Ocze­
kują urzędowych w tej mierze relacyj z Da­
homeju ; dotąd ministerstwo marynarki tako­
wych nie otrzymało.

Według informacyj Figara  postawią 
Francuzi królowi Dahomeju, Behanzinowi, 
następujące warunki pokoju: zrzeczenie się 
przez Dahomejczyków wybrzeża, dopuszczenie 
francuskich rezydentów i załóg do Abomeyu 
i Kany, wybudowanie dróg i zniesienie skła­
dania ofiar z ludzi.

Z Paryża donoszą, że znawcy stosun­
ków parlamentarnych przepowiadają, iż roz­
prawy w Izbie nad ustaw ą, ograniczającą 
swobodę prasy, doprowadzą do upadku ga­
binetu. Wielka część posłów wszystkich 
stronnictw jest zdania, iż rząd powinien 
energię swoją zamanifestować w inny, prak­
tyczniejszy sposób. Radykaliści, którzy za­
angażowali się w sprawie Carm aui za da­
leko, pod wrażeniem wybuchu na ulicy Bons 
Enfants głosowali, jak jeden mąż, za rzą­
dem, dziś jednak cofają się już i będą sta­
rali się obalić Loubeta.

Przygotowywany przez rząd projekt 
ustawy represyjnej ma głównie na celu u- 
krócenie swawoli prasy, podżegającej otwar­
cie do zbrodni. Upadek projektu, a z nim i 
rządu, jest dosyć prawdopodobny, gdyż kon­
serwatyści uważają go za niedostateczny, 
a radykaliści są przeciw wszelkiemu ograni­
czeniu prasy. Oprócz tego w sferach rady­
kalnych obudziło się podejrzenie, że chodzi 
o usunięcie z gabinetu ministrów Viette’a 
Ricarda i Bourgeois, wyszłych z łona stron 
nictwa radykalnego.

Na Trafalgar-Square w Londynie odbyła 
się nowa olbrzymia socyaiistyczna manife- 
stacya, w której wzięło udział 50 tysięcy 
osób. Między obecnymi był także poseł do 
parlamentu, znany socyalista Burns. Mowy 
były umiarkowane. Uchwalono rezolucyę win­
szującą obywatelom , że częściowo odzyskali 
swobodę odbywania publicznych zebrań na 
dawnem historycznem forum, protestującą 
przeciwko wszelkiemu ograniczeniu wolności 
zgromadzeń i wzywającą rząd do podjęcia 
robót publicznych w interesie niezatrudnio- 
nych robotników.

Zwycięstwo 01evelanda przy wyborach 
na prezydenta Stanów Zjednoczonych Pół­
nocnej Ameryki nie ulega już wątpliwości 
a ostateczne cyfry większości, jaką, jak się 
zdaje, otrzyma Oleyeiand, przewyższają wszy­
stkie najśmielsze nadzieje jego zwolenni­
ków. W d. 8 b. m. dokonano wyboru „elekto- 
rów“, których liczba — jak wiadomo—  wy­
nosi 444, większość absolutna zatem 223 
głosów. Z pośród wybranych „elektorów" 
oświadcza się 270 za Oleyelandem, 146 za 
Harrisonem a 26 za Wheayer’em, kandyda­
tom partyi ludowej. Oleyeiand będzie miał 
zatem większość 48 głosów! Również demo­
kratyczny kandydat na wiceprezydenta Ste- 
yenson będzie także wybrany. Oświadczył 
on, iż świetny dotąd tryumf swój zawdzięcza 
stronnictwo demokratyczne oporowi robotni­
ków i ludności wiejskiej przeciw billowi 
Mac Kinley’a. Czy i kiedy bil ten runie 
dzięki wyborowi Oleyelanda na prezydenta, 
zależeć to będzie od tego, w jakim czasie 
powiedzie się stronnictwu demokratycznemu 
uzyskać przewagę w senacie i izbie repre­
zentantów.

W iedeń, 15 listopada. Król i nastę­
pca tronu rumuńscy przybyli tu dzisiaj o trzy 
kwadranse na 7 zrana. Na dworcu ustawio­
na była kompania honorowa. Przybyłych 
powitali Najj. Pan, Najd. Arcyksiążęta Ka­
rol Ludwik, Wilhelm i Rainer, następnie 
poseł rumuński, cały personal poselstwa i 
dostojnicy. Najj. Pan był w uniformie m ar­
szałka armii z wielką wstęgą korony rumuń­
skiej ; król rumuński miał uniform austryacki 
z wielką wstęgą orderu św. Szczepana. Mo­
narchowie ucałowali się i uściskali serde­
cznie. Król rumuński ucałował także Najd.

Arcyksięcia Karola Ludwika. Również ser­
decznie powitał Najj. Pan rumuńskiego na­
stępcę tronu, a król rumuński Najd. Arcy- 
książąt. Monarchowie i następca tronu udali
się następnie w powozie do Zamku cesar­
skiego.

Wiedeń, 15 listopada. Po przybyciu 
króla i następcy tronu rumuńskiego do Zam­
ku cesarskiego, przedstawili się dostojnym 
gościom: hr, Kalnoky, wielcy dygnitarze 
Dworu, kapitanowie gwardyi, generalny in­
tendent p. Bezecny. oraz generał - adjutan- 
ci Najjaśniejszego Pana. O godzinie 10-tej 
rano król rumuński złożył swą kartę w 
pałacu hr. Kalnoky’ego, oświadczając, że od­
wiedzi go później osobiście. Następnie król 
z następcą tronu złożyli wizytę Najd. Arcy- 
księciu Karolowi Ludwikowi, u którego za­
bawili pół godziny, poezem powrócili do 
Zamku cesarskiego.

W Zamku Najj. Pan zaprowadził Swych 
dostojnych gości osobiście do apartamentów 
Najj. Pani, gdzie zabawili pół godziny, a 
następnie złożyli wizyty Najd. Arcyksią- 
żętom.

Wiedeń, 15 listopada. {Tel. pr.) Roz­
prawa budżetowa rozpocznie się jutro. Przy­
bierze ona zapewne szersze rozmiary, pomi­
mo skróconego postępowania.

W najbliższych dniach rozpoczną się 
kouferencye komitetu biskupów, pod prze­
wodnictwem kardynała Schoenborna, nad 
kwestyą katechizmu.

Wiedeń, 15 listopada. Na wczorajszem 
zgromadzeniu pozbawionych pracy robotni­
ków , w którem wzięło udział przeszło 2000 
osób, między temi wiele kobiet, uchwalono 
jednogłośnie rezolucyę, w której powiedziano, 
iż robotnicy oczekują poprawy swego poło­
żenia od przekształcenia sposobu produkcyi 
i zmiany porządku społecznego. Zebranie 
odbyło się spokojnie.

W ie d e ń , 15 listopada. Polit. Corr. 
stwierdza na podstawie wiarogodnych infor­
macyj, że Ministerstwo sprawiedliwości nie 
wywierało żadnego zgoła wpływu na skwa- 
ifikowanie istoty czynu , czy to jako usi- 
iowanego morderstwa czy też gwałtu pu­
blicznego w procesie wytoczonym czeladni- 
towi stolarskiemu Bosakowi w Pradze.

(Bosak ten, który d. 15 sierpnia b. r. dał 
iiika strzałów przed kasynem niemieekiem w 
Pradze do towarzystwa rozmawiającego z sobą po 
niemiecku, stawał niedawno przed sądem przy­
sięgłych pod zarzutem usiłowanego morderstwa, 
ewentualnie gwałtu publicznego i przekroczenia 
patentu o noszeniu broni. Przysięgli uznali go 
winnym jedynie ostatniego przekroczenia a sąd 
skazał go na 48 godzin aresztu. Sprawę tę 
podniósł dr. Plener w Izbie dep., mianowicie 
w interpelaeyi do P. Ministra sprawiedliwości 
skarżąc się, iż życiu Niemców w Pradze grozi po­
ważne niebezpieczeństwo. Przyp. P«d.)\

Budapeszt, 15 listopada. Wedle dzien­
nika Magyar Ujsmg, potwierdza się wiado­
mość , iż hrabia Ludwik Tisza zostanie mi- 
nistzem a Latere. Inni ministrowie zatrzyma­
ją swoje teki, z wyjątkiem hr. Szapary’ego , 
który dzierżył tekę spraw wewnętrznych. 
Lecz i ta teka zostanie najpóźniej dzisiaj 
obsadzona, a w ten sposób gabinet będzie 
kompletny.

Budapeszt, 15 listopada. Wczoraj za­
chorowało na cholerę osób 11, umarły 2

Berlin, 15 listopada. Poseł Singer 
otworzył tu wiec niemieckiego stronnictwa 
socyalno-dcmokratycznego. Przewodniczący­
mi wybrano jednogłośnie Singera i Gottlieba.

Berlin, 15 listopada. {Tel. pryw .) Ro­
kowania handlowe między Rossyą a Niemcami 
dotychczas bezskuteczne. Rossya odrzuciła 
większość żądań niemieckich.

Wenigrode, 15 listopada. Przybył tu 
cesaiz niemiecki, aby wziąć udział w ło ­
wach w kniejach księcia Stollberg.

Paryż , 15 listopada. Izba deputowa­
nych odrzuciła 339 głosami przeciw 196, 
zwalczany przez ministra finansów wniosek, 
by zniesienie przywilejów gorzelń prywa- 
tuych zastąpić po latkiem na operacye g ie ł­
dowe. Przywileje gorzelń prywatnych uchw a­
lono znieść 318 głosami przeciw 211.

Paryż, 15 listopada. (Tel. pryw .) Dzien­
niki twierdzą, że ministerstwo Loubeta dnia 
jutrzejszego nie przetrwa. Jako następcę wy­
mieniają generała Billot.

Tłfiegrafowa-MY fc«rs wieilefiafc?,
W iedeń , 14 listopada 1892 r.. godz 1, 

minut 40. Akcye kredytowe 314.35, Alp 
Tow. górnicze 55*50, Węgierskie akcye k re ­
dytowe 361'— . Akcye anglo - austryacki? 
153 50, Akcye banku Union 338*50, Akcye 
kolei Karola Ludwika 315'75, Akcye kolei 
Północnej 278*—, Akcye kolei Południowe! 
96*25, Losy tureckie 45‘80, Akcye kolei pań­
stwowej 293*— . Akcye kolei Lwowsko-Czer- 
niowieckiej 244 50, Akcye kolei węgierskiej 
Północno-wschodniej 197 —, Wiedeńskie losy 
komunalne 163*— Akcye tytoniowe 1 73— , 
Galicyjskie obligacyo iudernrdzacyjne 105— .

AJno alr, ■; -o = .-.jctr-.-: A Jan- C m k t w lo d l
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M  J O N A S Z
iom  b a n k o  w ) ł  k a n to r  w y m ia n y  

we Lwowie, ul. Jagiellońska 8 
k u p u je  i sp rz ed a je  w szy stk ie  e fe k ta  i 
m onety  po n a jd o k ia d a ie js z y m  k u rs ie  

d z ie n u y m .
Zlecenia z pro-.uncyi wykonywa niezwłocznie 

t'ez doliczenia p row iz ji i poleca się szczególnie 
swietny-H urzędom  depozytowym na p row inc ji dc 
'•»k najrzeteln iejszego przeprow adzania  w szelk ich  
t aii*akcvj w zakres bankowy i w ekslaraki weho- 
daątyeh.' ‘ 179

Główna reprezentacja dla Galicy! największego 
i najbogatszego w świacie Towarzystwa ubezpieczeń 
na życie . The Mutua*“, Rok założenia 18*2.

D r. Jan Rosner
lekarz chorób kobiecych i akuszer, powrócił 

(cłowa 2 d. prof. Czyże w ica.) 1169

Ziółka Chambarda, w skład których 
wchodzą wyłącznie liście i kwiaty, stanowią 
środek przeczyszczający, naturalny, niezawo­
dny, skuteczny i najtańszy. Bardzo przyje­
mnego smaku, działania łagodnego bez bo- 
leśei i najmniejszego utrudnienia żołądka 
stanowią lekarstwo poszukiwane przez osoby 
delikatne, mające wstręt do wszelkich śro-

| dków czyszczących. Skład we Lwowie, w a- 
ptekaeh : pp. Mikolascba, Wewiórskiego, Ru- 
ckera, Sklepińskiego i Lachowicza. 1272

t
T e r e s a  z S z e p t y c k ic h

I o w i c t e
żona obyw atela m iasta  Lwowa

opatrzona śś. Sakramentami zasnęła w Panu 
dn. 15 listopada 1899 po długich a ciężkich 

cierpieniach w 65 r. życia.
W nieutolonym żalu pogrążony mąż 

wraz z dzieómi zaprasza krewnych, znajo­
mych i pobożnych ehrześcian na obrzęd 
pogrzebowy, który się odbędzie się dn. 17 
iistopada br. o godz. 3 po południu z domu 
żałoby pod i. 5 ul. Chorążozyzny u cmentarz 
Łyczakowski.

We Lwowie, dnia 15 listopada 1892.
1320

e r a  poci^eow kolejow ych .
waha® od dni* 1. Mąia 1892 r. według zegaruSlwowskiego

Przyjechali do Lwowa.
dnia 15 listopada 1892.

Hotel Warszawski.
PP. Traezewski z Czernoszowiec, K. Buków 

ski z Krakowa, S. Karwieki z Liska, Ś. Walewski 
z Pilzna, M. Krogulski z Podola, K. Wysoeki z 
Wołynia, S. Żołopiński z Krosna, J. Piotrowski z 
Niska, II. Stark i H. Wagens z Wiednia.
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Z Krakowa . . . . 6 01 2-50 1 9-011 6-46 9 3 2 mm Do Krakowa . . . 10-41 3 -0 7 1 5-26 11-01 7-56Z Muszyny-Kryniey via Do Muszyny-Kryniey via 1
T a r n ó w ..................... — — 9 0 1 — — — T a r n ó w ..................... — _ 7-66Z Podwoloez. i Brodów — Do Podwołoez, i Brodów
(na dworzec główny) — 2 ‘57 9-40 7 2 1 — — (z dworca głównego) 2-58 9-41 1 0 2 6Z Podwołoez. i Brodów Do Podwołoez. i Brodów
(nadworzeoPod/amoze) — 2-45 9-17 655 — — (z Podzaineza) . . . 310 _ 0-02 1052 _

Z Snczawy . . . . 1009 — 7-56 1-42 706 — Do Suezawy . . . . 6-36 _ 9-56 3-22 10-56Z Kimpolungu . . . 1009 — 7-56 — — Do Husiatyna via Halicz 6-36 -- 3-22
Z fiadowise . . . . 1009 756 — 706 _ Do Słobody rungurskiej 6-36 —. 9-56 3-22 1056 _
Z H liboki..................... 10 09 — 7 06 — Do Nowosieliey . , . 6-36 _ 9-56 1056Z Nowosieliey . . . — — 7-56 7 06 — Do Hliboki . . . . 6-36 _ 9-56Z Słobody rungurskiej 1009 — — 1-42 706 — Do Radowiee. . . . 6-36 _ 9-56 1056
Z  Husiatyna via Halicz 1009 1-42 — — Do Kimpolungu. . . 6-36 _ 3-22Z Nowego Sąeza, Chy- 
rowa, Stanisławowa i

Do Stryja, Chyrowa, No­

916 2-35
wego Sącza i Suehy — -- 616 1021 741 .

Stryja . . . . . . — — — Do Stryja i Stanisławowa _ _ 10-21 7-41Z Suchy, Nowego Sąeza, Do Stryja, Ławoeznego,
Chyrowa, Stanisławo­ Munkacza, Miskoleza
wa i Stryja . . . . — — 9-16 — — — i P esz tu ..................... _ _ 6-16 _ 741 1

Z Chyrowa, Stanisławo­ Do Bełzea i Sokala . 9-5wa i Stryja . . . . — — — — 141 — Do Sokala i Rawy ru­
Z Pesztu,Miskoleza.Mun- skiej . . . . . . _ _ __ _ _ 7-86kaeza, Ławoeznego i

9-16 1-41
U w a g a :  Godziny drukowane grubemi licz aami. oznaczał poStryja.......................... — — — — rę nocną od godz. 6 wieczór do 5*59 rano

Z Sokala i Bełzea . . _ _ __ _ 4-48 Czas kolejowy (średnio europejski) róini się od czasu lwowskie
2 Sokala i Rawy ruskiej] - - 1 — -  18-32 go o 35 minut, t. z. gdy zegar we Lwowie wskazuje godz- lk 

■ południe, zegar kolejowy wskazuje godz. 11*25 przed południem

Cenni* iwowsiiej Izby Ui&m i przemysłowej.
I wów, d. 15 listopada 1892.

i .  Akcye za sztukę.
Kol. g. Kar. Lud. po 200 zł. in. k 
Koi lwow.-ezer.-jas. po 200 zł. w. a. 
Banku hip. galic. po 200 zł. w. a. 
Banku kred. gal. po 200 zł. w. a.

2. L ist. zast. za 100 zł. 
Banku hipot.|,5pr. w. a. los. w 40 L 

B „ 5 pr. w. a.
wylosowalne z 10 pr. premią 

Banku hipot. 4l/spr. los. w 50 i. 
Panku kraj. 4'/»pr. w. a. los. w 51 1. 
Tow. kred. galic. ziem. łpr. w. a. 

I. oinis
Tow. kred. gal. ziem. 4 pr. w. a. 

los. w 41J/S lat 
4‘idpr. w. a. los. 52 I 
4pr. w. a. los. w 56 1

3. L isty dłużne za 100 zł. 
Gal. zakł. kred. włoś. w likwidacyi 

(daw. 6 pr.) 3 pr. w. a. . . 
(daw. 5 pr.) 21/, pr. w. a. . 

Ogól. roi. kred. Zakład dla G. i B. 
w likw. 6 pr. w. a. los. w 15 la'

4. Obligl za 100 zł.
Indemniz. gal. 5 pr. m. b.
Galie, funduszu propin. 4 pr. w. a. 
buków. fund. propin. 5 pr. w. a. 
Oidig. komunalne Banku krajo 

wego 5 pr. w. a. I. em. . 
l i  imunalna Banku kraj.5°/0 II. em 
Fożyezki kr. 6 pr. w. a. . . 
Pożyczki kr. 41/, pr. w. a. . .

477 n w ^  n tj * *
5. Losy miasta Krakowa . .

„ Stanisławów,* 
6 . M onety.

Dukat cesarsk i..........................
N ipoleondor...............................
tó łim p erya ł....................................
Ibbel rossyjski srebrny . . . .

„ papierowy . . 
marek niemieckich . . .

i ^

płacą żądają 
walutą austr. 

złr. et. złr. ct.
214 217 —
242 -50 345 50
336 . . . . . 340 —

- 215 —

100 85 101 55

107 60 108 30
98 15 98 8(
98 75 99 45

95 80 96 50

94 50 95 20
99 90 100 60
94 94 70

52 50 55 50

50 — —

104 80 105 50
94 60 95 30

1.01 50 102 20

101
—

101 70
i 03 50 — —
97 60 98 30
91 65 92 35
22 75 24 75
29 50 32 50

5 66 5 76
9 49 9 59

Kurs giełdy wiedeńskiej.
Pnia 12 listopada 1892

D ług  państwa. płaca źądaja

Jednolity dług państwa w banknot, 
mai-listopad . . . . . . .
lu ty-sierpień ..........................................

Jednolity dług państwa w srebrze
styczeń-Iipiee.....................  . . .
kwieeień-październik .....................

Losy z roku 1854 po 250 złr. m. k. 4 pr. 
„ 1860 po 500 złr. w. a. 5 pr.

„ „ 1860 po 100 złr. 5 pr. . .
„ „ 1864 po 100 złr. . . . .
„ „ 1864 po 50 złr.

Renty Com. po 42 litr. austr . . ■ • 
Listy zast. domen, państw, po 120

zł. 5 pr....................................................
Austr. renta zł. wolna od podat. 4 pr. 
Renta papierowa 5 pr. 2 r. 1881 . ■

9 i.40 
97.40

97 15 
97.20 

140. ~  
140 75 
152.— 
186.25 
186.—

97 60 
97.60

97.35 
97.50 

140.50 
141.25 
153.— 
187.— 
1 8 7 .-

152 50 152.75 
114.95 11515 
100.30 100.60

Północna kolej po 1000 zł. m. k.
Kol. Kar. Łudw. po 200 zł. m. k. . . 
Lwów-Gzem. kol. I. po 200 zł. a. w. . 
Tow. kol. żel. państw, po 200 zł. w sr. 
Połud. kol. państw, po 200 zł. w. a. . 
I. koi. węg. gal- a 200 zł w srebrze .

płaeą żądają
2786— z795 

215.75 216 -
244.50 24 , ~

. 293.-50 294
96 -  96.50

199.50 200. 5

4. L isty zastawne losowane.

2, Obligaeye indem. 5 pr (za zł. m. k.)

Bukowiny
Galicyi ...............................
Niższej Austryi . . . .
Siedmiogrodu . . . . . .
Węgier za 100 zł. wa, 4 pr. ,

3. Akcye.

. 1 0 5 .-  
104.90 105 4:

. 109.75

2430 9Ó0

9 60 
1 18 
1 18 
58 60

1 2 6 -
I 2 0 -  

59 10|

Bank Anglo aust. 200 zł. ernit. zł. , - 153.25 154 -  
Inst. kred dla handlu po 160 zł. . . '314. 5 314 75"' 
Niżno-austr. tow. eskomt. po 500 zi r ,  . 622.— 625.--
Gal. banku hip. po 200 zł.......................  340.— —
Gal. banku d. han. i prz. a zł. 200 wpl. 40pr — -J -—
Gal. zakł. kred. ziew. a 200 zł. . . ,
Bank dla krajów koronnych a 200 zł. — — —
Bank austro-węgierski a 600 zł. . 99 i. — 994 —
Kol. Albrechta a 200 zł. w srebrze 92 50 93. —
Austr. Tow. żegl. par. dun. po 500 zł. mk. 314.— 316.— 
Kol. Cesarz. Elżbiety po 200 zł. mk, . —
Kol. Rzeszów.Tarn. (w. a.) a 200 zł. .

Ogólny-rolwczo kredytowy Zakład dla 
Galicyi i Bukowiny w 15 1. 6 pr. . 

P o w b z  austr. zak. kr. ziem. 4  pr.
w złocie w 50 I......................................

Powsz. austr. zak. kr. ziem. 4 pr.  
a. w. w 50 1..........................................
» n n . » ^  Py-

„ premiowe po 3 pr. 
Gal. Zak. kr. ziem. krak. los. w 181.6 pr.

„ „ „ n „ w 20 1. 7 pr.
„ „ „ „ w 36 l. b  pr.

Gal. Tow. kred, w. a. po 4 pr. . . .
„ „ „ ,, po 4pr. w 411. wył.
„ „ n po 41/s pr. w
52 latach zw ro tn e ...............................

Banku krajowego 41/* pr. wa. los. w5P/» i. 
Obligi komunalne Banku krajowego

5 pr. w. a. I. ern isy i..........................
Gal. banku hip. 5 pr. w 40 L wy!.
Banku aust. wgg. 41/* pr..........................
Węg. Zakł. kred. ziem. akc. w 39 1.

wyl. po 5 pr...........................................
» » n » wyl. 4V, pr.
» „ n w 41 1. wy],
po 4 pre...................................................

117 75 118.7 >

100.35 101.35 
96.20 9 7 . -  

112.50 113.50

101.75 —
9 6 . -
94.50 9 5 .-

100. -  100.10 
98.75 99 25

100. '5 101.— 
101.65 102 65

101.75 102.25 
101.40 102.40

9 / . -  97.50

5. Obligaeye z prawem pierwszeństwa ('za 100 zł.)

Kolej Albrechta a 300 zł. 5 pr. a. w. —.— —.—
Tow. kol. żel. Preszów-Tarnów (w. ei.)

a 300 zł. 5 pr. w srebrze . . . .  —
Kolej północna po 100 zł. em 1886 4°/0 99 — 100.—

po 100 zł. „ 1887 „ 99.69 110.20
Kol. gal. Kar. Lud. emisja z r. 1885

po 800 zł. 4x/a pr..............................—.— —.—
detto (Jarosław-Sokal) . . —.— -  j-m

płacą żadaj«
Koi. Gal. Lwów-Czem-Jas. emisya a 300 

zł. 4, pr. w srebrze z r. 1884 . . 85. 85 80
z r. 1884 . . . 93.65 9A65
z r. 1866 . . . —
z r. 1872 . . . —..... _ j__

Węg. gal. kol. a 200 zł. 5 pr. w sr 102 45 103 4
Węg. regulacya Cisy po 100 zł. 4 pr. 138.50 139.50

6. L o s y .

Inst. kr. dla han i pr. po 100 zł. w. a. 191.75 192 75
Clarego po 40 zł. m. k........................53.50 54.50
Tow. żegl par. na Dunaju no 100 zł. m. k. 125.75 126.25
Keglewieha po 10 zi .  m b ......................... —.__  ___
Losy miaBta Krakowa po 20 zł. w a. 23.— 24 .—
Pożyczka miasta Lubiany po 20 zł. . 22.25 23 26
Pożyczka miasta Budy po 40 zł. w. a. 55.50 56 50

ifiego po 40 ił. m. k............................. 53 25 54 2b
Gzerwon. krzyża aust. Tow. po 10 zł. . 17.25 17 75

n n węg. „ po 5 zł. . — -------
Fundaeya szpitala Arcyks. Rudolfa

po 10 zł. w. a.................................. 23.35 23 75
Salma po 40 zł. m. k........................  63 5 0  64 5
St. Genois po 40 zł. m. k...................63.80 64.50
Pożycz, m. Stanisławowa (po 20 zł w. a.) 31.   . —
Pożycz. Tryestu po 100 zł. m. k. . . 131.— 133.—

„ po 50 zł. w. a. . . 63.25 64.25
Waidsteina po 20 zł. m. k................ 38 25 39.25
Windischgratza po 20 zł. m. k. . . . 65 — 68 —

7. Weksle (za 3 miesiące.

Augsburg na 1.00 w. p. n........................—.____
Berlin za 100 rnaiek w. p. n. . . .   .  _
Frankfurt za 100 marek w. p. n. . . —.  _]__
Hamburg za 190 marek w. p. n. . . — _ . ____
Londyn za ft. szt. . . . . . . . 119.85 120.__
Paryż ta 100 fr. . . . . 47 65 47,70—

K n r s  z i o ł a .

Dukat cesarski men. . . 5.7r — 6*72—
„ pełnej wagi . 5.70.— 5.72 —

K o r o n a .....................  . . .  — .___
20-franków ka................................  9.54— 9.55—
Rossyjski półimperyał . . .  —.—.—
Talar związkowy . . . . .  , —.—.   
Srebro.................................................... ........... .-------

m i j »  a s  j ę  w»*iśs w ,

L i c y t a c y e .
L. 7704 (6723 2 - 3 )

C. k- Sąd powiatowy w Przemyślanach 
podaje do wiadomości, że na dniu 10 stycznia 
1893 i 13 lutego 1893 każdym razem o godz. 
10 przedpoł. odbędzie się przymusowa sprze 
daż realności whl. 198 gminy Wiśniowczyk 
objętej dłużnika Berła Kupfersohmida w ła­
snej protokołem z dnia 15 sierpnia 189: 1 
8524 na 4900 zł a. w. oszacowanej celem 
zaspokojenia pretensji c. k. uprz, galic. Za­
kładu kredyt, włośó. we Lwowie t j. resztu- 
jącego kapitału dłużnego w kwocie 8 1 2 'z ł 
72 ct. i 45 zł a. w. zpn.

Cena wywołania 4900 zł. a. w. 
Wadyum 490 zł.
Reszta waruuków akt oszacowania i 

wyciąg tabularny wolno przejrzeń w tus re 
gistraturze.

Dla niewiadomych z życia i miejsca 
pobytu wierzycieli i późniejszych wierzycieli 
tupot, ustanowiony kuratorem c. k. notaryusz 
Aleksander Zaleski w Przemyślanach, 

Przemyślany, 5 sierpnia 1892,

L. 8000 “ ' '  (6909 2 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Kalwaryi za­

wiadamia, iż celem zaspokojenia wierzytel­
ności 527 zł. 28 ct. zpn. odbędzie się na 
rzecz firmy Maurycego Reicha następcy w 
tutejszym sądzie przymusowa sprzedaż połowy 
posiadłości wyk. h. 1. 74 i całej posiadłości 
lwh 190 gra. kat. Leucze górne objętej, d łu ­
żnika Salomona Miihlrada własnej, w dwóch 
terminach, mianowicie dnia 9 stycznia i dnia 
13 lutego 1893 roku, każdym razem o 10 
rano.

Wyciąg hipoteczny, protokół oszacowa­
nia i resztę warunków licytacyjnych można 
przejszeó w registraturze.

Kuratorem wierzycieli niewiadomych 
ustanowiono p. adw. dr. Bresiewicza.

Wadyum wynosi dla. pierwszej posiad­
łości 26 zł. 50 ct.

Kulwarya, dnia 7 października 1892.

L. 31619 (6900 2 - 3 )
0. k. Sąd krajowy we Lwowie podaje 

aiuiejszem do publicznej wiadomości, że w 
sprawie egzekucyjnej firmy Clayton & Schutt- 
leworth przeciw Janowi i Emilii Steller pto 
1000 zł. z pn. rozpisaną została w skutek 
wezwania c. k. sądu obwodowego w Taruo 
polu z dnia 2 lipca 1892 1. 9575 celem ścią­
gnięcia tam t sąd. wyrokiem z dnia 19 lipca 
1890 1. 9695 wywalczonej sumy 1000 zł. z 
6 prc. odsetkami od dnia 1 stycznia 1889 
bieżącymi kosztami sporu 25 zł. 95 ct. ko­
sztami egzekucji 8 zł 82 ct., 5 zł. 98 ct., 
4 zł. 2 • zł., 4 zł. 97 ct i 19 zl. 91 ct e 
gzekucyjna publiczna sprzedaż realności dłu- 
żniczki Steller własnych, wyk. hip. 1. 605
i 606 objętych pod lk. 695 i 6961/1 we Lwo­
wie położonych w dniu 23 marca i 20 kwie­
tnia 1893 każdym razem o godzinie 11 przed 
południem w tus. sali rozpraw.

Cenę wywołania stanowi wartośó sza 
cankowa w kwocie 21847 zł. zaś wadyum 
wynosi 2185 zł.

W arunki licytacyjne i akt oszacowania 
przejrzeć można w tus. registraturze.

Dla wierzycieli hipotecznych, którzyby 
po dniu wydania wyciągu hipotecznego na 
sprzedać się mających realnościach uzyskali 
prawo nadzastawu, lub którymby uchwały w 
sprawie niniejszej doręczone być nie mogły 
ustanowiono kuratorem adw. dr. Standa a 
tegoż zastępcą dr. Menkesa.

We Lwowie, 29 października 1892.

L. 6872 (6578 2—8)
W tutejszym sądzie odbędzie się o go­

dzinie 10 rano w dniu 23 grudnia 1892 po­
wyżej ceny szacunkowej, zaś dnia 30 stycznia 
1893 nawet poniżej takowej licytacja re a l­
ności ciała hip. objętego whl. 97 ks. grunt, 
gminy Wołków dłużnika Seraka Kościów 
własnego, dalej ciała hipot. whl. 115 tejże 
gminy pierwotnie dłużnika Iwana Leśków 
obecnie zaś na zasadzie tus. dekretu d2ie 
dzictwa z duia 17 -tycznia 1890 1. 70 tegoż 
spadkub. Maryi i Seraka Rościć w własność 
stanowiącego, tudzież ciała b i pot objętego 
whl. 276 tejże księgi gr. dłużniczki Anny 
Oh rnura^własnego ciaia hip. whl. 277 tejże ks. 
gr. dłużnika realnego Michała Mazurczaka 
własnego ciała hipot. objętego whl. 278 tej 
że ks. gr. d/użaika Iwana Kuszniersa w ła­
snego a wreszcie ciała hipot. objętego whl. 
298 dłużnika lika Łeśków własnego na rzecz 
Towarzystwa Zaliczkowego w Przemyślanach 
pto 9 rat po 2 zł. 77 ct, aw. zpn..

Cena wywołania 335 zł 
Wadyum 83 zł. 50 ct.
Resztę warunków, akt oszacowania i 

wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tus. re­
gistraturze.

Dla nieznanych z życia i miejsca po­
bytu wierzycieli hipotecznych ustanawia się 
kuratorem c. k. nolaryusza Aleksandra Za­
leskiego w Przemyślanach.

C. k. Sąd powiatowy. 
Przemyślany, 16 lipca 1892

H. 17018 ~ (6515 2 —3)
IJ. k non r«p . ĄiAh- G  II.

K’k (IhROfrk pocnHc8e k-k upk/tH 3acneKoe- 
NA KRATKI 404 3A. 20 Kp. 46 3V  IlpH. Nd 
p-feu'k O T fO A spii MAGfdiolCa iifcciONdpA
© K L IJO rO  p O d k H H U O -K p fĄ H T .  3 < > R tA *H ł’A  A ^  
T a d H U - H K 8 k . 4HU ,H T4U ,i'K l p t d d k N O C T H  RklK.

rHfiOT H. 54 rpc>iW4Aw K‘n '’

OKNATOH A« MHK0/UH4 JOjTk, IldpdNkKH 
TklCTi H dłddOd^T. <I>fCkK4, TfKdik H M d 
pSHkKH lOpoRTi HddfUCdlllOH Hd AfNK 16 
TpSAHA 1892 H A<Nk 28 G-kuNA 1893 
RcirAd o rOAHNt 10 pdHO, r -k  K II p«3-
'.parni aA^uiNdro G»Ad-

j^dlNd RklKdHUNd 1232 34. 70 Kp. 4E. 
ndAlKuMk 123 34. 27 Kp. 4K.
H j llfpRkl/Wk •I fp/MHN-h ptddkNCiCTk T4A 

npCiAdHOKi Ri)Af 34, H4H RkłCllK ■('fcukł Rkl- 
K 4 H U N C H ,  Md A P ^ r O M T i  H NN31UE.

E d H 3 t lJ iH  C U fC dO R IA  H R k lT A J fT k  TdR. 
r i t p t l ’4 A N 8 T H  jW C JK N d  RTv T S c S A *  p f r H C T p d -  

rSpii.
/lkRÓRTi, 30 RfpCCHA 1892.

L. 9185 ' (6887 2—3)
W dniach 23 grudnia 1892 i 27 sty­

cznia 1893 każdym razem o godzinie 10 ra­
no odbędzie się celem ściągnięcia wierzy­
telności Bialsko Bielskiego stowarzyszenia 
pożyczkowego w kwocie 192 zł. w. a. pu­
bliczna licytacya realności nk. 36 lwh. 59 
połowy realności nk. 15 lwh 2-3 1/3 części 
posiadłości lwh 67 i 4/1880 części posiadło­
ści 1 w. h. 160 w Bystrej położonych Zofii 
Twardej własnych oraz 2/4 części posiadło­
ści lwh. 9 Bystrej położonej Jana Twardego 
własnej.

Cenę wywołania stanowi kwota 3130 
złr. a. w.

Wadyum 313 zł.
Resztę warunków  przejrzeć można w 

tutejszym sądzie.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

ustanowiony jest adwokat tutejszy dr. Oie 
szyński.

C. k. Sąd powiatowy.
Biała, dnia 7 września 1892.



L. 258*28 (6983)
Ogłoszenie licytacyi.

C. k. powiatowa Dyrekcya skarbu w Nowym Sączu podaje do publicznej 
wiadomości, że odnośnie do obwieszczenia wysokiej c. k. krajowej Dyrekcyi skarbu we 
Lwowie z dnia 2 września 1892 1. 57233 i pod tymi samymi warunkami przedsięwziętą 
zostanie trzecia licytacya w dniu 28 listopada 1892 celem wydzierżawienia poniżej wy­
mienionych. stacyj mytniczych.

Oferty zaopatrzone we wadyum równające się jeduej szóstej (1/6) części ceny wywo­
łania należy wnieśó bezwarunkowo przed rozpoczęciem ustnej licytacyi na ręce Naczelnika 
ck. powiatowej Dyrekcyi skarbu w Nowym Sączu.

Bliższe warunki licytacyjne przeglądnąć można w c. k. powiatowej Dyrekcyi skar­
bu w Nowym Sączu, oraz we wszystkicn Nadzorach straży skarbowej nowo sandeekiego 
powiatu skarbowego.

sądowym przymusowa sprzedaż realności pod ? pn. rozpisaną została przymusowa sprzedaż
ik. 2 w Brzączowicach położonej według 1. 

. W', li. .1 ks. gr. tejże gm. objętej Józefa Ma­
ni eekiego i spadkobierców Zofii lo  Monieckiej 

■ 2o Jędrzejczykowej własnej na rzecz galic.
Zakładu kredyt, ziemskiego w likwid-cyi we 

: Lwowie o 800 zł. a. w. z pn.
Cena wywołania 750 zł. a. w.
Wadyum 75 zł. a. w.
Wyciąg hipoteczny i resztę warunków 

1 przejrzeć można w registraturze sądowej.
C. k. Sąd powiatowy.

Myślenice, 25 września 1892.

Nazwa Należytość od sztuki

gościńca
stacyi mytuiczej i 

jej właściwość

bydła
pociągo­

wego

bydła pędzonego

ciężkie­
go

lekkiego

centów

podtatrzański Gorlice myto drogo­
we za 16 kim. 4 2 1

myślenicki
Spytkowice myto 

drogowe za 16 kim. 4 2

•*8 3—3)L. 5634
Dnia 24 listopada b. r. odbędzie 

się w Badzie powiatowej w Wieliczce

publiczna połowy realności pod nr. 70 w K a­
li nowie położonej wyk. hip. 192 księgi gr. 
gminy Kalinowa objętej według poz. 7fjkari,y 
B tego wykazu własność dłużnika Jana Bu- 
czuja stanowiącej.

Do uskutecznienia tej sprzedaży wy­
znaczone zostały dwa termina pierwszy na 
dzień 25 listopada 1892 drugi, na dzień 23 
grudnia 1892 zawsze w sądzie o godzinie .10 
przedpołudniem.

Wartość szacunkowa stanowiąca zarazem 
cenę wywołania wynosi kwotę 2245 zł. aw.

Wadyum przed przystąpieniem:do licy­
tacyi złożyć się mające wynosi 224 zł. 50 
ct. a. w.

Kuratorem dla niewiadomych z miejsca 
auawia się adw. dr.licy tac ja  m yta mostowo-drogowego I

pobieranego na drodze powiatowej I)ę-j Sambor,’ i5 października 1892.
bmki-Kobierzyn, mianowicie myto dro-1 __
gowe na stacyi w  K&pelance zaś myto \ L. 10495 (6958 2 -3 )
miastowe na stacyi w  Dębnikach (m ostj C. k. Sąd powiatowy w Gorlicach roz- 
źelazny na rzece Wiśle pod Krako- ] P/su,ie ua zaspokojenie wierzytelności Frau-

 ̂ -r 1 | ciszka Kretowicza w kwocie .100 zł. publ i -
wem.) _ _ • • 1 czuą egzekucyjną sprzedaż połowy realności

Dnia 1 grudnia b. l’. odbędzie Się j p0d nk. 357 w Gorlicach położonej wykazem
W Kadzie powiatowej W Wieliczce. f hip. 1. 446 objętej dłużniezej masy spadko-

- j w ej Jana Jurkiewicza własnej na dzień 14

C. k. powiatowa Dyrekcya sk erbu 
Nowy Sącz, dnia 7 listopada 1892.

1, 768 (6955)
Ogłoszenie licytacyi.

Dnia 21 listopada br. odbędzie się w 
kancelaryi ck. zarządu salinarnego w Lacku 
druga publiczna licytacya, za pomocą pise 
mnych o fe rt, celem zabezpieczenia dostawy 
materyałów i sprzętów dla potrzeb ek. saliny 
w Lacku w 1893 r.

Ta dostawa ma w przybliżającej ilości 
obejmować, mianowicie:

40 m. dębowych brusów 8 ctm. grub- 
30 ctm. szerok.

30 m. dębowych brusów 5 ctm. grub. 
30 ctm. szer.

50 sztuk jodłowych brusów 6 m. dług. 
30 ctm. szer. 8 ctm. grub.

80 szt. jodł. desek 6 na. dług. 30 ctm. 
szer. 5 ctm. grub.

300 szt. jodł. desek 6 na. dług. 30 ctm. 
szer. 4 ctm. grub.

200 szt. jodł. desek 6 m. dług. 30 ctm. 
szer. 2 5  ctm. grub.

70 szt. jodł. desek 6 m. dług. 30 ctm. 
szer. 15  ctm. grub.

100 szt. rzniętych ła t 6 m, dług. 5 ctm. 
szer. 3-5— 5 ctm. grub.

400 kóp gontów 0-48—0 5 0  m. dług. 
0 '08—0'11 na. szer.

350 hektlt. węgla z bukowego drzewa, 
6 hktl. ogniotrwałej glinki,
20 hktl. niegaszonego wapna,
10 q. gipsu,
50 <ą. cementu,
200 klg. farby do fasad,
50 m 3 łamanego kamienia,
50 m 3 piasku ,
30 m 3 gliny,
150 m 3 szutru ,
10.000 sztuk maszynowych cegieł z 

Bonkowie,
15.000 szt. cegieł ręcznego wyrobu z 

Nehrybki,
1000 szt. ogniotrwałych cegieł,
6000 szt. całych deskali,
5000 szt. półdeskali,
36.000 szt. gontali,
5000 szt. gwoździ ślusarskich,
100 szt. łopat niekutych,
25 szt. taczek niekutych,
40 klg. inberskiej stali.
30 klg. lanej s ta l i ,
450 klg. ślusarskiej blachy,
50 klg. żelaznego drutu różnej grubości, 
4000 szt. nitów różnej wielkości,
15 szt. małych pilników,
10 szt dużych pilników (Yorfeilen),
8 szt, gładzących pilników (Schlicht- 

Feilen),
2 klg. cyny do lutowania,
150 klg. oliwy maszynowej I a.,
10 klg. oleju lnianego,
300 klg. mazi węglanej,
10 klg łojowych świec,
100 klg. łoju,
25 klg- wosku pa iecznego,
100 klg. kwasu karbolowego,
40 mtr. knotów do świecenia olejem, 
120 mtr. knotów płaskich do świecenia

naftą,
16 mtr. knotów okrągłych do świece­

nia naftą,
70 klg. pokostu ,
25 klg. mydła,
25 klg. bielu ołowia,
50 klg. minium,
120 klg. kolofonii,
50 klg. kredy,
15 klg. kleju,
30 klg. przędziwa,
100 klg. kłaków,
2 klg. skóry funtowej,

250 mtr. płótna grubego,
400 mtr. sznurów ciesielskich,
600 szt. m ioteł,
20 szt. szczotek murarskich,
15 szt. penzli do pokostu,
3 szt. szczotek do zamiatania,
3 szt. szczotek od prochu,
10 szt. umber do lamp (szmelcowanych), 
50 szt. waz do lamp,
50 szt. maszynek do naftowych lamp, 
150 paczek zapałek bez siarki.
Bliższe warunki licytacyjne mogą być 

przejrzane w urzędowych godzinach w kan 
celaryi ck. zarządu salinarnego w Lacku.

Reflektujący na dostawę poszczególoio- 
nych materyałów i sprzętów, winien ostem­
plowaną ofertę z napisem: „Oferta na dosta­
wę różnych materyałów i sprzętów w roku 
1893“ wraz z poręcznem w wysokości 10 
prc. od ogólnej kwoty, najpóźniej do g. 11 
przed południem dnia 21 listopada 1892 do 
rąk Naczelnika c. k. Zarządu salinarnego 
złożyć.

Ceny mają być liczbami i zgłoskami 
przy każdej pozycyi z osobna podane, a ofe­
rent winien wyraźnie oświadczyć, iż warun­
ki licytacyjue są mu dokładnie znane i bez­
warunkowo im się poddaje.

Komisyjne otwarcie ofert nastąpi dnia 
21 listopada 1892 z uderzeniem godziny 12 
w południe.

Po term inie wniesione, względnie w a­
runkom licytacyjnym nieodpowiadająee ofer­
ty, nie będą uwzględnione.

Wybór między oferentami zastrzega się 
dowolny.

0. k. Zarząd salinarny.
Lacko (obok Dobromila), 11 listopada 1892.

1) licytacya my i a drogowego po _ .
bieranego na drodze powiatowej W ie-’ 23t°pada 1892 i 12 grudnia 1892 każdym 
r  i n  i  i • • i  * , ^  i razem o godzinie 10 rano w sądzie w Gorlicko-Dobezyckiej stacya mytmeza w [ uca*j1 & ^
Taszyoaoh cena wywołania 2150 zł. f ‘ ćena wywołania 280 zł.

i 2) licytacya myta mostowego na j Wadyum 28 zł. 
rzece Babie stacya mytnieza w Dobczy- j Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
cach (droga Wieliczka-Dobezyce-Szczy- i U8Omawia się p. adw. dr. Radoinyskiego. 
rzyee) eena wywołania 1702 zł. *  S -

Oferty pisemne przyjmowane będa j rze(r mozua w tutejszej registraturze. 
do godziny 12 tej w południe poezem j c. k. Sąd powiatowy,
rozpocznie się licytacya ustna. ] Gorlice 28 września 1892.

Z Wydziału powiatowego j L  m  ---------------
Wieliczka, listopad 1892. j ;  Ł s ,„  p0„ islcwJ w

--------------   ; daje niniejszem do pnblieznej wiadomości,
i •'“•m/m- -?__311 że ua zaspokojenie reszty trzeciej raty z 1

S .  zabezpieczenia d o ,ta l?  'p .tm b  1885 w W i .  ,»  zł z 8 p rn M -
dla domu więziennego w Tarnowie na rok | ® ka nl ^  okl. , ly  lutego 1887 do dnia 
1893 odbędzie się w dniu 29 listopada 1892 ! tudziez dalszych pięciu rat po oO
o godzinie 10 r a i  w c. k. są d z i/ obwodo-j 
wym publiczna licytacya m minus.

L. 5894 (6914 3— 3)
C. k. Sąd powiatowy w Wieliczce za­

wiadamia, że w celu zaspokojenia wierzytel­
ności Józefa Grabowskiego w kwocie 80 zł. 
zpn. w dniach 9 grudnia 1892 i 14 stycznia 
1893 w sądzie o godzinie 10 rano realność 
pod lk. 122 w Sieprawin lwh. 122 ks. gr. 
gm. Siepraw objęta przez publiczną licytacyę 
sprzedaną będzie.

Cena wywołania wynosi 1287 zł.
Zakład 130 zł.
Wyciąg hipoteczny, akt szacunkowy, 

oraz resztę warunków licytacyjnych przeglą­
dnąć można w registraturze sądu.

Kuratorem nieznanych wierzycieli hi­
potecznych c. k. notaryu3z Kazimierz Przy- 
chocki w Wieliczce.

C. k. Sąd powiatowy.
Wieliczka, 26 września 1892.

L. 9627 (6910 3—3)
C. k. Sąd powiatowy w Mielcu podaje 

do wiadomości, że celem zaspokojenia wie­
rzytelności Izraela Padawera w kwocie 21 
zł. 38 ct. odbędzie się w gmachu sądowym 
dnia 28 listopada 1892 i dnia 29 grudnia 
1892 każdym razem o godzinie 10 rano e- 
gzekucyjna sprzedaż realności objętej wyka­
zem 1. 123 gminy Kliszów Jadwigi Wojciko- 
wej własnej.

Cena wywołania 1470 zł.
Wadyum 147 zł.
Resztę warunków licytacyjnych, wyciąg 

hipoteczny i akt oszacowania przejrzeć mo­
żna w registraturze sądowej.

C. k. Sąd powiatowy.
Mielec, dnia 14 października 1892.

L. 4444 (6911 3—3)
0. k. Sąd powiatowy w Myślenicach 

podaje do powszechnej wiadomości, że w 
dniu 13 grudnia 1892 i 17 stycznia 1893 o 
godzinie 10 rano odbędzie się w gmachu

Potrzeby i 10 prc. wadya są następu-
zapadłości każdej do dnia zapłaty bieżącymi 
asekuracyi ogniowej w kwocie 17 zł. t i  ct. 
z 8 pr. odsetkami zwłoki od 18 czerwca 1881

" 7  877.4 m etr, kub drzew, | “S T
bukowego 107 zł.,

   -- c,m aa -5 1,,’K Aw,i.,n . w w « ________
j Ignacego Drewnickiego własnej w drodze pu-

! daż realności 1. 31 w Toustogłowach whl. 
664.768 kilo nafty. 29.403 kilo świec L10 ^  ^ustog łow y objętej dłużnika

łoiowycb, 123.36 metrów knotów 14 zł., i , .-
280.120 kilo mydła 6 zł., ! f  »» rzecz gal. Zakładu kre-
643 500 kilo słomy żytnej długiej 10 zł., , ^  dnia 15
srrzęty domowe i więzienne 14 zł , i 9 1 dnła . 19 stycznia 1898 każ-
narzedzia robocze 28 zł. I d7m ,raf era 0 10 ran0 z tera P ™ d
Przedsiębiorcy mają ustnie licytować 1 ':e na pierwszym term .-

lub wnieść pisemne oferty zastósowane do ! t^ ko . l \ cen<b ^ o ł a n i a  2150 z-I a.
warunków licytacyjnych które w c. k. Pre- j w: i ^  wyzej takowej, zaś na drugim tenm - 
zydyum sądu obwodowego przejrzane być 1 1 mzeJ Ceny w '̂wołaa]a 8Prz^ a n ą
mogą

Tarnów, dnia 10 listopada 1892.

L. 41831 (6931 2 - 3 )
Krakowski Sąd deleg. miejski ogłasza, 

iż celem zaspokojenia nąleźytości uprzyw. 
galic. Zakładu kredytowego włościańskiego 
w likwidacyi w kwocie 436 zł. z pn. odbę­
dzie się w gmachufsądowyna dnia 20 grudnia 
1892 o godzinie 10 rano relicytacya
realności 1. 23 w Czyżanach Jakóba Ftam- 
menhafta własnej.

Cena wywołania 1047 zł.
Wadyum 10-5 zł.
Resztę warunków licytacyjnych przej­

rzeć można w registraturze.
Kuratorem w ierzycieli h ipotecznych  

n iew iadom ych je s t  adw. dr. Ichheiser w 
Krakowie-

Kraków, 8 października 1892.

L. 6199 (6915 2— 3)
C. k Sąd powiatowy w Wieliczce za­

wiadamia, że w celu zaspokojenia wierzytel-

zostanie.
Wadyum wynosi 215 zł.
Resztę warunków, wyciąg hipoteczny i 

protokół opisania przynależności realności 
przejrzeć można w tus. registraturze.

C. k Sąd powiatowy.
Zbaraż, dnia 23 września 1892.

śoi powiatowej kasy oszczędności w W ie-1 ryusz w Brzesku.
™  lv  1-IT A  -i I  / \  1  T A  t  \  * 1 / I  S 1

L. 8220 (6863 2—3)
Dnia 19 grudnia 1892 i 2-3 stycznia 

1893 o godzinie 10 rano odbędzie się pnbli 
czna sprzedaż realności pod lk. 11 w Porąb 
ce iwkowskiej wyk. hip. 11 ks, gr. gminy 
Porąbki iwkowskiej objętej Szymona Nowa­
ka własnej na rzecz Towarzystwa zaliczko­
wego w Brzeska celem zaspokojenia sumy 
183 zł. aw. z pn.

Cena wywołania 1259 zł. 87 ct.
Wadyum 125 zł.
Akt oszacowania, wyciąg hipoteczny i 

warunki licytacyjne przeglądnąć można w 
registraturze.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
jest ustanowiony Antoni Karlała ck. nota-

nośc . . ..
liczce w kwocie 150 zł. w dniach 20 gm 
dnia 1893 i 20 stycznia 189-3 w sądzie o 
godzinie 10 rano, realności w Ocbojuie doi 
nem lwh. 141 i lwh. 175 ks. gr. Oehojno 
dolne Maryanny i Wojciecha Kurletów w ła­
sn y  h : przez publiczną licytacyę sprzedane

Cena wywołania wynosi, ad 1) 304 zł. 
80 ct., ad 2) 536' zł.

Wadyum 10 pre.
Wyciąg hipoteczny, akt szacunkowy, 

oraz resztę warunków licytacyjnych przeglą­
dnąć można w registraturze sądu.

O tern zawiadamia Sąd interesowanych 
tych któryraby rezolucya licytacyjna na czas 
doręczoną byc nie mogła, lub ktdrzyby po 
dniu 12 lipea 1892 do hipoteki weszli do 
rąk c. k. noturyusza p. Kazimierza Przycho­
dnego w Wieliczce.

0. k Sąd powiatowy.
Wieliczka, 30 września 1892.

0. k Sąd powiatowy. 
Brzesko, dnia 30 wiześnia 1892.

L. 16782  ̂ (6949 2—8)
0. k. Sąd powiatowy miejsko delego­

wany w Samborze podaje do wiadomości, że 
dla zaspokojenia • należącej się Janowi Żyla­
kowi od Jana Ituczaja sumy 50 zł. a. w. z

L. 3177 (6950 1 - 3 )
Dnia 16 grudnia 1892 i dnia 20 sty­

cznia 1893 każdym razem o godzinie 10 z 
rana odbędzie się w tutejszym sądzie egze­
kucyjna publiczna licytacya 1/4 części real­
ności pod lk. 34 w Raciechowicach położonej 
wedle wyk. hip. 1. 34 ks. gr. tejże gminy 
Stanisława Szczygła własnej na pokrycie 
pretensyi 30 zł. i 20 zł. a. w. z pn. z tein 
że na pierwszym term inie sprzedaż nastąpi 
za cenę wywołania 543 zł. 96 ct. lub powy­
żej, zaś aa drugim terminie także poniżej 
tejże ceny.

Wadyum 10 prc. ceny wywołania 
Kurator wierzycieli niewiadomych ck. 

notaryusz p- Bruno Rogalski w Dobczycach.
Reszta warunków i wyciąg hipoteczny 

w registraturze.
C. k. Sąd powiatowy.

Dobczyce, dnia 30 sierpnia 1892,



L. 11480 (6948 1—8) Hucisko Jana SŁefańezyka własnej na po-
C. k. Sąd powiatowy miejsko deleg. w krycie pretensji Jana Jakubowskiego w kwo- 

Sanoku powiadamia, że na dniu 16 grudnia eie 80 zł. 25 ct. a. w. z pn z tem, że na 
1892 o godzinie 10 rano w gmachu sądo- pierwszym terminie sprzedaż nastąpi za cenę 
wym licytacja realności wyk. hip. 1. 218 ks wywołania 885 zł. a. w. lub powyżej, zaś 
gr. gm. kat. Pielnia objętej Katarzyny z Piszy- na drugim term inie także poniżej tejże ceny. 
ków Loffla pto 40 zł. a. w. zpn. Wadyum 10 prc. ceny wywołania.

Cena wywołania 180 zł. w. a j Kurator wierzycieli niewiadomych naiejs-
Wadyum 18 zł. cowy ck. notaryusz p. Bruno .Rogalski.
Resztę warunków, akt oszacowania i Resztę warunków i wyciąg hipoteczny

wyciąg tabularny wolno przejrzcó w tusądo- . w registraturze,
wej registraturze.

Dla wierzycieli hipotecznych ustano­
wiony jest kuratorem adw. dr. Gaweł w Sa­
noku.

Sanoku, dnia 28 września 1892,

C. k. Sąd powiatowy. 
Dobczyce, dnia 26 sierpnia 1892.

L. 12850 (6948 1— 8)
C. k. Sąd obwodowy w Przemyślu po

J C o n k u r sa .
L, 88256 (6917 3—8)

Celem obsadzenia opróżnionej posady
daje do powszechnei wiadomości, że w spra- Przy katedrach technologii mecbanicz-
wie egzekucyjnej dr. W ilhelma Rosenbacha aej J matematyki w c. k. szkole politycznej 
przeciw dr. "Martinowi Dauerowi o zapłacę- we —wowie, ogłasza mmejszem c. k. Ka­
nie kwoty 2000 zł. z pn. odbędzie się dnia miestmctwo konkurs z terminem do 15 gru- 
15 grudnia 1892 i dnia 21 stycznia 1898 dnia 1892.
każdym razem o godzinie 10 przed południem Do tej posady, z którą połączone są
w biurze nr. 1 przymusowa sprzedaż 1/4 obowiązki sługi szkolnego, praywią-
części połowy realności pod lk. 36 i 8 w z*ną Jest roczna płaca w kwocie 800 zł. i 
Przemyślu położonych wedle Dom. II. pag. dodatek aktywalny rocznych 75 zł. w._ a.
252 n" 21 haer. i Dom V. pag. 66 dłużni- Kandydaci winni obok znajomości ogól-
ka dr. Martina Dauera własnych. obowiązków sługi szkolnego wykazać,

Cenę wywołania stanowi kwota 2559 ^  wyuczonymi stolarzami Także mają 
zł 75 ct. co do 1/4 części z połowy real- kandydaci udowodnić znajomość języsa poi- 
nosci pod nr. .36 w Przemyślu, a kwota skl<?go w słowie i piśmie wykazać wiek 
2089 zł. 363/ft co do L'4 części z połowy swój, metrykę urodzenia, przedłożyć świadec- 
realności pod nr. 8 w Przemyślu. ‘ *w0 moralności i wykazać świadectwem c. k.

Wadyum zaś 10 prc. tychże kwoi. lekarza rządowego, że są fizycznie uzdolnieni 
Kuratorem wierzycieli niewiadomych do pełnienia obowiązkow sługi szkolnego.
. : __ „j„ . j_ gmutuego w Przemy- Podania należycie udokumentowane na-

prawem przyznać się mających dodatków 
pięcioletnich po 50 zł.

B. Posada nauczyciela, względnie nau­
czycielki, przy szkołach 1 klasowysh z p ła­
cą roczną po 300 zł, i wolnem pomieszka­
niem.

1) w Buchowicach, 2) Ohoraśuicy, 3) 
Hodyniaeh, 4) Mołnowskiej Woli, 5) Misty- 
each, 6) Ostrażcu, 7) Szczerowicaob, 8) Ta- 
mano wicach, 9) Złotko wicach.

Język wykładowy w Tamanowicach i 
Złotkowicach jest polski we wszystkich in ­
nych ruski.

Ubiegający się o jędną z powyższych 
posad winni wnieść podania należycie udo­
kumentowane, za pośrednictwem swej władzy 
przełożonej do tutejszej ck. Rady szkolnej 
okręgowej, najpóźniej do 20 grudnia 1892.

Z ck. Rady szkolnej okręgowej
Mościska, 1 lisopada 1892.

Przewodniczący ck. starosta.

Kuratele.

: o rzek ł: na mocy §§. 489 i 498 pk. i §. 87 
| upr., że treść artykułu umieszczonego w Nr.
! 21 czasopisi a: „Robotnik* z dnia 4 listodaua 
11892 pod i. ipisem: „Wyższa eipozytura ck. 
j policyi na Imowskiej politechnice" zawiera 

znamiona występkn z § 300 u. k. zatem 
usprawiedliwioną jest zarządzona przez ck. 
Prokuratora rządowego konfiskata tego cza­
sopisma.

W skutek tej uchwały wzbronionem jest 
dalsze rozpowszechnienie tego artykułu a za­
brany nakład ma być zniszczony.

Lwów, dnia 9 listopada 1892.

L.

ustanowiono adw. dr 
ślu z substytucyą adw. dr. Glanza.

Resztę warunków licytacyjnych, p ro­
tokół opisania pzzynależności, akt oszacowa­
nia i wyciąg tabularny można przejrzeć w 
tusądowej registraturze.

Z ck. Sądu obwodowego.
Przemyśl, 24 września 1892.

wymienione wyżej pobory służbowe. Dopiero 
po zadowalniającem odbyciu tej próbnej

wej D yrekcji ska'rbu w Tarnopolu dnia 30 PraktJ ki nastąpiłaby w takim razie stafrilh 
_ j -i . . . - - - zaeya na posadzie.

Z c. k. Namiestnictwalistopada 1892 od godziny 8 do 12 przed po­
łudniem.

Na powyższej stacyi mytniezej pobiera 
się myto drogowe za 16 kilometrów.

Cena wywołania na jeden rok wynosi 
2530 zł.

Kto chce brać udział w licytacji ma 
złożyć przed rozpoczęciem lieytaeyi wadyum 
w kwocie 421 zł. 66 ct.

Przyjmuje się także pisemne nadaże.
Pisemne eferty muszą być zaopatrzone 

w powyższe wadyum, mają zawierać kwotę 
ofiarowanego czynszu dzierżawnego tak licz-

Lwów, dnia 7 listopada 1892.

L. 7454 (6927 2 - 3 )
Przy Sądzie krajowym w Krakowie opró­

żnioną została posada kancelisty z roczną 
płacą 600 zł. a. w. dodatkiem aktywalnym 
180 zł. a. w. i prawem postąpienia na wyż­
szą płacę etatową.

Podania o tę lub inną przy sądach kole­
gialnych lub powiatowych opróżnić się mo­
gącą dla wysłużonych podoficerów zastrzeżoną

bami jako też słowami wyrażoną, mają być f m i6  należ{ do 17 S™*'J J a i Ma D892 do Prezydyum sądu Krajowego
powinne być wniesione opieczętowane do Na
ułożone podług przepisanego formularza i „  , 1 . , 
nrtffinnft h\7<> w niasirnia nrnpp.zp.f.owfl.np do N ti- ^  ^WIP.

W

czelnika c. k. powiatowej Dyrekcyi skarbu w 
Tarnouolu najpóźuiej do 2 godziny popołudniu 
dnia 29 listopada 1.892.

Bliższe warunki licytacji mają być po 
dane w e. k. powiatowej Dyrekcyi skarbu w 
Tarnopolu i we wszystkich nadzorach g. k. 
straży skarbowej tarnopolskiego okręgu 
bowego.

C. k. powiatów? Dytekcya skarbu
Tarnopol, 10 listopada 1892.

r-

L. 5264 ' '  (6976 1 -3 .)
Z c. k. Sądu powiatowego w Potoku 

złotym podaje się do wiadomości, iż celem 
zaspokojenia pretensyi i c k, uprz. gal. Za

L, 1404
Celem obsadzenia

1 - 3 )
posady pomocnika

kładu kredyt, włościańskiego w likwidacyi woźnego przy ck. Dyrekcyi policyi we Lwo- 
we Lwowie przeciw nieobjętej masie spad- wie, z płacą roczną 250 zł., dodatkiem akty • 
kowej po ś. p. Stefanie Senyku o 24 zł, po walnym w kwocie 62 zł.LpO ct. i służbowem 
życzkowych po 6 zł. zpn, realność eg.zekuta ubraniem, rozpisuje się niriiejszem konkurs 
po.d nk. 263 w Ściance wyk. hip. 1 312 do 15 grudnia 1892. Ubiegający się o tę po-
objęta w tymże sądzie na dniu 23 listoptopada sadę, zastrzeżoną ustawą z 19 kwietnia 1872

wyciąg
dzie do przejrzenia,

Potok złoty, dnia 4 października 1892
1892.

C. k Radca dworu dyrektor policyi.
Krzaezkowski.

L. 4092 (6876 3—3)
C. k. Sąd powiatowy w Czarnym D u­

najcu podaje do wiadomości iż Regina Łasio- 
wa, żona Wojciechau Łacia w Pieniążkowi- 
cach uchwałą ck. sądu obwodowego w hmwym 
Sączu z dnia 29 października 1892 1. 9212 
marnotrawczynią uznaną została i się jej 
kuratorem Wojciecha Majchrowicza, naczel­
nika gminy ustanawia.

0. k. Sąd powiatowy.
Czarny Dunajec, d. 31 października 1892

11921 (6957)
W Imieniu Jego Cesarskiej M ości!
C. k. Sąd obwodowy w Wadowicach ja ­

ko sąd prasowy w załatwieniu wniosku ck. 
Prokuratoryi państwa w Wadowicach z dnia 
3 listopada 1892 1. 7572 orzeka:

Wydane w Berlinie czasopismo „Gaze­
ta robotnicza organ socyalistów polskich z 
dnia 29 października 1892 Nr. 44 w ustę­
pach pod tytułem „Zakłady dobroczynne ro­
botników" — „Oświata w kapitalistycznem 
państwie" „Bezroboeie" „W straszny sposób" 
„Ubóstwo i Korespondencye" uzasadni? przed­
miotową istotę czynu występków z §. 3 802 
305 u. k. zatem rozszerzanie tych artyku­
łów w myśl §. 493 post. karn. zakazanem 
zostaje.

Wadowice, dnia 5 listopada 18

leży wnosić w terminie konkursowym do
c. k. Namiestnictwa na ręce Rektoratu c. k.
szkoły politechnicznej we Lwowie, a jeśli 
kandydat pozostaje w służbie publicznej w 
drodze przełożonej władzy.

1 W myśl ustawy z 19 kwietnia 1872
Dz. pr. p. nr. 60 mają pierwszeństwo wy­
służeni podoficerowie c. i k. armii, posiada- 

I  52055 (6985) I W  wymaganą konkursem kwalifikacyę i
Celem wydzierżawienia prawa paboru zaopatrzeni w certyfikat władzy wojskowej, 

myta na rządowej stacyi mytniezej w Czort- uprawniający leh do uzyskania posady w słuz-
kowie na przeciąg czasu jednego roku • dwóch bie cywRnej. Dopiero w braku takich kau-
lat lub trzech łat t. j. na czas od 1 stycznia dydatów będą uwzględnieni ewentualnie tak. 
1893 do końca grudnia 1893, lub na czas od że i m m  nalezyue ukwalifikowam Hmpetenci.

& _ . . . . .  w  razie uzasadnionej potrzeby będzie

L. 8490 (6912 3— 3)
Na podstawie uchwały e, k. Sądu k ra­

jowego we Lwowie z dnia 6 sierpnia 1892 
1. 19425 uchyla się kuratelę z powodu mar­
notrawstwa nad Michałem Pępiakiem gospo­
darzem z Bełzea tusądową uchwałę z dnia 
26 lipca 1880 1, 3299 wprowadzoną.

0. k. Sąd powiatowy.
Rawa, dnia 31 sierpnia 1892.

L. 8931 (6926 2—3)
Franciszek Jiing z Jozefsdorfu uzuany 

marnotrawcą, kuratorem jego ustanowione 
Jan Burghardt z Jozefsdorfu.

C. k. Sąd powiatowy.
Mielec, dnia 5 listopada 1892.

gruama loao  rozpisuje się nimejszem puu . - r
warunkami w obwieszczeniu c. k. krajowej z }*l?  1 8 ^  ur- 98 Dz* Pr- P; Plóbie
Dyrekcyi skarbu we Lwowie z dnia 2 wrze- sześciomiesięcznej, pobierając przez ten czas
śnia 1892 1. 49439 zawartymi publiczną li- 
cytacyę, która się odbędzie w c. k. powiato-

1T .tMAlniTri ii nr i* r, r\ Ai n  ̂mo r? I 1

L. 12042 (6933 2—3)
Marya Pełechaczowa z Borysławia uzna 

na za marnotrawczynię. Jej kurator łlko Pe- 
łeebtcz z Borysławia.

C. k. Sąd powiatowy.
Drohobycz. 12 czerwca 1892.

L, 9390 ~ (6932 2—3)
Tomasz Beńko z Nowejwsi uznany mar­

notrawcą kurator Piotr Sawka z Nowejwsi. 
C. k. Sąd powiatowy.

Bircza, 29 października 1892.

Prezydyum Sądu wyższego
Kraków, PI listopada '1893.

(6956)
Zwierzchność gminna Rawa rozpi­

suje konkurs na rewizora polieyi z 
roczna pensva 400 zł.c X tf o

Termin obsadzenia 1 stycznia 1893.
Kom petenci uzdolnieni winni wnieść 

podanie zaopatrzone odpisami świa­
dectw najdalej do dnia 15 grudnia 1892.

L. 8804 (6959 1 - 3 )
Na skutek podania ck. Dyrekcyi ruchu 

kolei państwowych de praes 26 marca 1889 
1. 2471 zarządza sąd tut po myśl: § 18 u- 
stawy 7. 19 maja 1874 1. 70 Dz p p. docho­
dzenia celem wypośrodkowania gruntów ko­
lejowych d k  ck. kolei państwo,wej Sucha 
Skawina w gminach Dąbrówka Stryszów, 
Zakrzów, Stronie, Leśnica, Bugaj, Brody, 
Kalwarya, Zebrzydowice, Przyfckowice, Len- 
cze górne, Poddany, Zarzecze małe.

Wzywa się wszystkich, którzyby żąda- 
nem wydiief n em gruntów kolejowych z 
uwolnieniem od wszelkich ciężarów hipotecz­
nych czuli się pokrzywdzonymi aby_w terminie 
edyktalnym. najdalej do dnia _ 15 stycznia 
1893 r. roszczenia swe w tutejszym sądzie 
ustnie lub pisemnie zgłosili, późniejsze bo­
wiem zgłoszenia nie będą uwględnions.

C. k. Sąd powiatowy.
Kai wary a, dnia 7 listopada 1892.

Rozmaite obwieszczenia.
L. 15384 (6881 3— 3)

C, k. Sąd obwodowy w Przemyślu usta­
nowił dla Leona Schóna z miejsca pobytu 
nieznanego, pozwanego przez Taubę Sprinzię 
Fitelberg o sumę 1600 fi. a. w. zpn. kurato­
ra ad actum w osobie ad. dra. 0. Blumen- 
felda ze substytucyą dra. J. Glanza. O tem 
zawiadamia sąd Leona Schona z tem, że te r­
min do rozprawy wyznaczono na dzień 6 
grudnia 1892 — 10 rano, zaczem co do 
swej obrony z kuratorem się porozumieć lub 
innego pełnomocnika sądowi przedstawić 
winien inaczej skutki zaniedbania sam sobie 
przypisać będzie musiał.

Przemyśl, 29 października 1892.

L. 4880 (6908 3 = 8 )
C. k. Sąd powiatowy w Baligrodzie 

przebywającego chwilowo w Plymonth w 
Stanach, Północnej Ameryk: Iwana Seńków 
z Balnicy zawiadamia, że wskutek pozwu 
ustnego Iwana Seńkćw, syna Mikołaja, prze­
ciw niemu o zapłacenie 600 zł. zpn. termin 
na dzień 22 grudnia 1892 wyznaczono, a dla 
niego kuratora w osoDie Ludwika Riedla z 
Baligrodu ustanowiono.

Wzywa się przeto pozwanego, by usta­
nowionemu kuratorowi potrzebnej informaeyi 
udzielił, lub sądowi innego zastępcę wskazał, 
gdyż inaczej skutki z tego wynikłe sam so­
bie przypisać będzie musiał.

C. k. Sąd powiatowy.
Baligród, 1 września 1892.

L. 30700 (6741 3 - 3 )
C k. Sąd krajowy w Krakowie zarzą­

dzając na prośbę Majera Wellnera postępo­
wanie w celu umorzenia poświadczenia Kasy 
oszczędm ści m. Krakowa wystawionego d. 
16 lutego 1883 na zastawiony za kwotę 1 4  zł. 
do Nr. 14745 przez Jana Cbrapezyńskiego 
los miasta Krakowa 59788, wzywa każdego 
posiadacza tegoż poświadczenia, ażeby je w 
przeciągu sześciu miesięcy od ostatniego o- 
głoszenia w „Gazecie Lwowskiej" okazał tem 
pewniej, ile że inaczej poświadczenie to na 
ponowne żądaniiplza pozbawione wszelkie 
mocy uzuanem zostanie.

Kraków, dnia 7 października 1892,

1892 i na dniu 23 grudnia 1892 każdym ra- Dz. p p. Nr. 60 wyłącznie dla podoficerów, 
zem o 10 godzinie rano jednakowoż w pierw- którzy wysłużył, lat 12, bez przerwy czynnie, 
szym terminie tylko za cenę szacunkową lub mają wnieść swoje podania, zaopatrzone w 
wyżej takowej a dopiero w drugim terminie przepisane dowody, mianowicie certyfikat, 
także poniżej ceny szacunkowej będzie sprze- stwierdzający uprawnienie, świadectwo mo- 
flana. ralności i fizycznego uzdolnienia, oraz zna-

Cena wywołania 300 zł, !■ jomośei języków krajowych, do Prezydyum
Wadyum 30 zł. : Dyrekcyi policyi, a to bezpośrednio, jeżeli zaś
Beszta warunków licytacyjnych tudzież znajdują się w stosunku służbowym za poś- 

rciąg tabularny i akt oeenienia są w są- / rednictweru dg&j przełożonej władzy, 
ie do przejrzenia. i We Lwowie, d. 11 listopada 18

1, 2828 (6951 1 - 3 )  __________
Dnia 16 grudnia 1892 i dnia 20 Sty-i L. 804 (6954 1— 3)

czuia 1893 każdym razem o godzinie 10 z | Celem stałego obsadzenia posad nau- 
rana odbęazie się w tut. sądzie egzekucyjna ) czycielskich ogłasza się konkurs :oa następu- 
publiezna lieytacya realności pod nr. 13 w j jące posady :
Hucisku położonej wedle wyk. hip. 1. 118 \ A. Dwffl posady przy szkole 3 klasowej
ks. gr. gm. kat. Winiary z miejscowością 1 w Czerniamie z płacą roczną 300 zł., tudzież

C**eł* Lwowska ar. §61 z dria 16 listopada 1893.

L 23004 (6989)
W Imieniu Jego Cesarskiej Mości!
C. k. Sąd krajowy karny orzekł na 

mocy §§. 489 i 493 pk. i §. 37 upr., że treść 
artykułu umieszczonego w Nr. 13 czaso 
pisma „Bocian" z dnia 1 listopada 1892 pod 
napisem: „Ukaz Jego Magnificencyi" zawiera 
znamiona wystęoku z § 300 ufc., zatem nspra 
wiedliwioną jest zarządzona przez c k Pro­
kuratora rządowego konfiskata tego czaso­
pisma.

Wskutek tej uchwały wzbronione jest 
dalsze rozpowszechnienie tego artykułu, a 
zabrany nakład ma być zniszczony.

Lwów, dnia 9 listopada 1892.

L. 23003 . . (6988)
W Imieniu Jego Cesarskiej Mości!
C. k. Sąd krajowy dla spraw karnych

L. 2659 (6834 2— 3)
O k Sąd powiatowy w Starej soli w 

sprawie Antoniego Załoteńskiego i innych 
przeciw masie nieobjętej po ś. p. Anieli 
H itzinger o uznanie pretensyi własności 
Wilhelma H itzinsera do 1/2 posiadłości wy­
kazem do 1. 1618 i 1899 gminy Starej soli 
objętej zpn. ustanawia dla nieobjętej masy 
kuratora w osobie pana Jana Tyszeckiego. 
Termin do wniesienia obrony został na dzień 
!0 stycznia 1893 — 8 godzinę przed połud­
niem naznaczonym.

C. k. Sąd powiatowy.
Starasól, 29 października 1892.

L. 16284 '  (6879 1— 3)
C. k. Sąd obwodowy w Kołomyi w spra­

wie wekslowej kasy oszczędności miasta Ko­
łomyi pr/eciw Salomonowi Krauthamer. i 
tow." pto. 205 zł. zpn ustanowił kuratorem 
dla pozwanej z miejsca pobytu niewiadomej 
Sary Krantbamer adw. dr. Allerhanda, z sub- 
stytucyą adw. dr. Milgroma i doręczył mu 
nakaz zapłaty 1 15076/92, któremu to zastę­
pcy ma Sara Krautham er, swoje środki do­
wodowe udzielić albo innego zastępcy tu tej­
szemu sądowi wymienić.

Kołomyja, dnia 5 listopada 1892.



L. 7210 (6677 8— 3)
G. k. Sąd powiatowy md. w Samborze 

zawiadamia nieznanych z życia i miejsca po­
bytu Józefa i Feśkę Hołnraków, że dnia 4 
kwietnia 1892 do l. 7210 wnieśli Dmytro 
Piciurak, Dmytro i Eufrozya Fukańczyki 
prośbę o zaintabulowanie Dmytra Piciuraka 
za właściciela parceli gruntowej 1. 1816 z 
wykazu 1. 19 gminy Zarajsko a Dmytra i 
Eufrozynę Fukańczyk za właścicielkę parcel 
1. 619 i 623 z wykazu 1. 46 gminy Zaraj 
sko na którym cięży suma 50 zł. m. k. na 
rzecz Józefa i Feśki Hołuraków, że w spra­
wie tej Jakóba Gondura ze Zarajska dla nich 
kuratorem ustanowiono i temuż uchwałę ta 
bularną z dnia dzisiejszego do 1. 7210 do­
ręczono.

Rzeczą jest Józefa i Feśki Hołuraków 
ustanowionemu kuratorowi potrzebnej infor- 
macyi udzielić lub też sobie obrać i sądowi 
wskazać innego zastępcę inaczej złe z tąd 
wyniknąć mogące skutki sami sebie przy­
piszą.

Sambor, dnia 24 maja 1892.

L. 12767 (5980 2— 3)
Na mocy § 15 ordynacyi wyborczej po­

wiatowej rozpisuje się nowe wybory do Rady 
powiatowej w powiecie Bohorodczańskim i 
wyznacza się dzień wyboru dla grupy gmin 
wiejskich na 22 g rudn ia , dla grupy gmin 
miejskich na 27 grudnia , dla grupy w ię­
kszych posiadłości na 30 grudnia br.

Wybory te odbędą się w miejscach u- 
stawą przepisanych (§ 12, 13, 14 ord. wyb. 
pow.)

Wyborcom wydane będą karty legity­
macyjne zawierające bliższe oznaczenie miej­
sca i godziny, w których wybory odbyć się 
maęą.

Do Rady powiatowej w powiecie Bo­
horodczańskim w ybierają: grupa pierwsza
więksych posiadłości siedmiu (7) członków, 
grupa druga najwyżej opodatkowanych z ka- 
tegoryi przemysłu i handlu nie wybiera, 
grupa trzecia miast i miasteczek wybiera 
siedmiu (7) członków, grupa czwarta gmin 
wiejskich dwunastu (12) członków.

Z Prezydyum ck. Namiestnicwa.
We Lwowie, dnia 22 listopada 1892.

L. 48184 (6921 2—3)
OBWIESZCZENIE 

Wedle uwiadomienia międzyuarodowego 
biura pocztowego w Bernie (Szwajcarya) nie 
wolno wprowadzać do Włoch pakietów z 
Austro-Węgier i Belgii zawierających gałga- 
ny. używane 3uknie i używane przedmioty 
do łóżek, jeżeli takowe dla handlu są prze­
znaczone
Ck. D yekcya poczt i telegrafów dla Galicyi 

Lwów, dnia 7 listopada 1892.

L. 11242 (6930 2 -3 ;
C. k. Sąd obwodowy w Samborze o- 

znajmia wierzycielom hipotecznym majętno- 
ści część dóbr Hoszów i Gerynia wedle Dora 
60 pag. 469 i 470 n. 6 i 7 on. i Dom. 80 
pag. 322, Dom 139 pag. 159 n. 12 haer 
na Józefa Starkę a względnie tegoż masy 
spadkowej zapisanych, że wynagrodzenie za 
prawo wyszynku i sprzedaży napojów w tyci 
majętnościach w kwotach 1324 zł. 871/* ct 
i 839 zł. 87s ct. aw., tudzież w kwotach 
750 zł. 76 ct. aw. i 176 zł. 65 ct. aw. wy 
mierzonem zostało, i że w celu przyznania 
tego wynagrodzenia wzywa się wszystkich 
wierzycieli hipotecznych, aby w terminie 
trzech miesięcy a mianowicie do dnia 1- 
stycznia 1893 wierzytelności swoje tutaj zgło­
sili, przyczem się im oznajmia, iż nie zgła 
szający się przy rozprawie przekazawczej słu 
chanymi nie będą i będą tak uważani, jak 
gdyby na przekazanie swych wierzytelności 
do powyższego wynagrodzenia wedle pierw- 
szeństwa hipotecznego zezwolili, i że u tra  
cają prawo czynienia zarzutów przeciw ugo­
dzie, którąby stawiający interesenci zawarli, 
jeżeli wierzytelność ich według porządku hi 
potocznego została do wynagrodzenia prze­
kazaną, albo na gruncie zabezpieczoną.

Wymogi zgłoszenia są następujące:
1. Dokładne wymienienie imienia i na­

zwiska, tudzież zamieszkania zgłaszającego 
się, lub jego pełnomocnika zaopatrzonego w 
legalizowane pełnomocnictwo.

2. oznajmienie wierzytelności wymaga 
nej tak w kapitale jak i w procentach.

3. oznajmienie pozycyi tabularnej zgło­
szonej wierzytelności.

4. oznajmienie zamieszkałego w tu tej­
szym okręgu pełnomocnika do odbierania u 
chwał, jeżeli zgłaszający po za tutejszym o 
kręgiem mieszka inaczej bowiem uchwały 
przesyłanemi będą pocztą ze skutkiem dorę­
czenia do własnych rąk.

Zarazem zawiadamia z miejsca pobytu 
i życia niewiadomych Sydonię Majerberg i 
Ludwikę Cienciewicz spadkobierczyni w ła­
ściciela tabularnego powyższych majętności 
Józefa Starkę, ze w tej sprawie dla nich 
adw. dr. Brylińskiego w Samborze ustano­
wiono, któremu co do tej sprawy bliższe in- 
formacye pod własną odpowiedzialnością u- 
dzielić mają.

Sambor, 27 września 1892.

KUNDMACHUNG.
Nąch einer M ittheilung des unternatio- 

nalen Postbureaus in Bern durfen Packete 
aus Oesterreich-Ungarn und Belgien enthal- 
tend Lumpen (Hadern), Gebrauchte Kleider 
und gebrauchte Betteinrichtung gegenstande 
wenn sie fur den Handel bestimmt sind 
nach Italien nicht eingefubrt werden.

K. k. Post und Telegrafen Direktion fur 
Galizien

Lemberg, am 7 November 1892.

L. 5044 . (6937 ( 2 - 3 )
Sąd powiatowy w Żabnie zawiadamia 

niewiadomego z życia i miejsca pobytu Ru­
fina Mandziarę, mylDie Romanem Lizakiem 
zwanego, iż JęJrzej Brońa wytoczył przeciw 
niemu pozew ustny o własność realności 
n. k. 62 whl. 62 w Miechowicach wielkich, 
że dla tegoż Rufina Mandzie.ry ustanowił tu ­
tejszy Sąd kuratorem Stanisława Mandziarę 
i wyznaczył term in do rozprawy ustnej na 
14 grudnia 1892.

Wzywa się Rufina Mandziarę, aby do 
rozprawy albo osobiście się stawił, albo u- 
dzielił inlormacyi swemu kuratorowi pod 
rygorem skutków prawnych.

Żabno, 31 sierpnia 1892.

OnOE-MJieNd.
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r o  K io pa  n o M T O B o r o  bt ł  RepiiL ( L l lB a H n a p iA )  j dla pozwaueg - ustanowiono kuratorem p. adw.

L, 22182 6925 2—3)
C. k. Sąd obwodowy w Tarnowie ogła­

sza, że Jędrzej Kozłowski wniósł przeciw 
niewiadomemu z życia i miejsca pobytu Ja ­
nowi Stefanowi 2 im. Kozłowskiemu pozew 
o usprawiedliwienie precotacyi prawa w ła­
sności 1/12 części realności objętej wyk. hip. 
1, 383 księgi gruntowej gminy Strusiny, że

nc BoakNO B n p o B a A J K S B a T H  a  o H r a a i l i  n a -  j dra, Malawskiego, temuż kuratorowi pozew 
KfTOBTk 3 "k  H K C T p o -O v r o p q J H H k i  n E U a k iT k ,  ! doręczono i term in 90 dniowy do wniesienia 

u im a t k i ,  oyjKHBANS oji/bjKk h j obrony zakreślono 
O y iK H B a H  1 IW )fA < M tT k l A ®  AO JKCKT l, -------   ! 'P a rn a ™ -  S n ,gcah
T-iłH JKk n p H 3 H a M fH ń  c 8 T k  a ^ a  T o p r o B A ^ .  

B U - K. Ą n p f K L f lA  nOHTTk H T t A f  1'p a ^ Ó B 'k  

A A  A  r  AAHHHHkl.

AkBÓBTk, a ha ^ naAoaricra 1892.

Tarnów, dnia 3 listopada 1892.
!
i L. 8738 (6744 2 - 3 )
i Wzywamy wszystkich , którzyby zagu- 
* bioną książeczkę wkładkową z kasy Towarzy- 
( stwa zaliczkowego z ograniczoną poręką w 

Starym Sączu nr. 305/3 II. na kwotę 405 
zł. 22 ct, i na imię Hipolita Reklewskiego 
w Czarnym Potoku opiewającą, w rękach 
mieć mogli, aby w terminie 1 roku 6 tygo­
dni i 3 dni od dnia wygotowania edyktu ta ­
kową w tut. sądzie tem pewniej okazali, ile 
że w razie przeciwnym za umorzoną i nie­
ważną uznaną zostanie, a wystawca do ża

L. 47855 (6938 2 - 3 )
C. k. Sąd pow. miej. del. S. 1. we 

Lwowie podaje po wiadomości, iż dnia 19 
kwietnia 1892 zmarła we Lwowie Michalina 
Neuhold nie pozostawiwszy rozporządzenia 
ostatniej woli.

Ponieważ sąd tutejszy nie ma wiado­
mości czy i Które osoby mają prawo do . 
spadku tejże spadkodawczyui, przeto wzywa j dnej odpowiedzialności względem nich odpo- 
wszystkich, którzyby zamierzali z jakiego- j wiedzialnym uie będzie, 
bądź tytułu prawnego rościć sobie prawo do j C. k. Sąd obwodowy,
spadku, by w przeciągu roku od dnia pierw- j Nowy Sącz, 15 października 1892.
szego ogłoszenia tego edyktu licząc, zgłosili j __________
się z prawawi swymi do tego sądu i wyka- L. 8957 (6743 2—3)
żując swe prawa dziedziczenia, wnieśli oświad- j Wzywamy wszystkich, którzyby do cię- 
czenie przyjęcia spadku, w przeciwnym żaru hipotecznego ua karcie ciężarów dóbr
Vk A t m  A  »V1 M A n i  n  <■! It- /"ł 1 Cl A f O ł f h  t  T7 m  A ł ł O O A  A  / ł  n A T iT n  ń  TT7 1 Q  A O l  /-\ T  TT /> 1  Y T  O T t a K  1  1 Q  A  r j  A 1

Stadnickich roszczą sobie pretensye, aby z 
takowymi do dnia 30 listopaaa 1893 w tut 
sądzie się zgłosili, gdyż w razie przeciwnym 
powyższy wpis umorzonym i wykreślonym 
zostanie.

C k. Sąd obwodowy.
Nowy Sącz, 22 października 1892.

L. 4820 (6796 2— 3)
C. k. Sąd obwodowy w Rzeszowie za 

rządzając na żądanie Katarzyny Meisser po­
stępowanie amortyzacyjne co do książeczki 
wkładkowej kasy oszczędności miasta Rze­
szowa z oznaczeniem księga T. XVIII wkład­
ki Nr 14158 stronica 8638 na na imię Ka 
tarzyuy Meisser kwotę 40 zł. pierwotnie 
kwotę 20 zł. odebrano, a rzekomo zaginionej, 
wzywa każdego posiadacza rzekomo zaginio 
nej książeczki, aby takową w przeciągu 6 
miesięcy od dnia 3 ogłoszenia niniejszego 
edyktu sądowi przedłożył, gdyż w przeci 
wnym razie takowa po upływie tego czasu 
na ponowne żądanie Katarzy Meisser umo­
rzoną zostanie.

0. k. Sąd obwodowy.
Rzeszów, 15 września 1892.

L. 8720 (6745 2 - 3 )
Wzywamy wszystkich w których ręku 

zagubiona książeczka wkładkowa Kasy Zalicz­
kowej w Nowym Sączu, Towarzystwa zarejest­
rowanego z ograniczoną poręką Nr. 274 ozna­
czona na 1000 zł. a. w. ua imię Hipolita 
Reklewskiego w Czarnym Potoku opiewająca 
znajdowaće się może, aby takową w terminie 
jednego roku 6 tygodniki 3 dni od daty 
wystosowania edyktu tutejszemu sąuowi oka­
zali, ile że w razie przeciwnym rzeczona ksią­
żeczka za pozbawioną wszelkiej mocy uwa­
żaną a wystawca onejże do żadnej odpowie­
dzialności względem nich obowiązanym nie 
będzie.

Nowy Sącz, 8 października 1892.

L. 16813 " (6750 2—3)
Stanisławowski c. k. sąd obwodowy 

powiadamia z miejsca pobytu uiewiddomego 
Mojżesza Rosenbauma, że na prośbę Koppia 
Wohla uchwałą tegoż sądu obwodowego z 
duia 7 września 1892 ł. 14173 dozwolony 
został przeciw niemu uakaz zapłaty sumy 
100 zł. a. w. z pn. i że tę uchwałę dorę­
czono ustanowionemu dla niego kuratorowi 
tutejszemu adwokatowi dr. El. Fischlerowi 
przy czem wzywa go, by rzeczonemu kura­
torowi wcześnie do obrouy jego praw po­
trzebną inforrnacyę udzielił lub innego za­
stępcę sobie obrał i takowego sądowi wy­
mienił.

Z c. k. Sądu obwodowego 
Stanisławów, 26 października 1992.

Licytacye.

bowiem razie, spadek dla którego tymczasem 
adw. dr, Czarnik kuratorem ustanowiony zo­
stał, przeprowadzonym będzie z tymi i tym 
przyznany którzyfoświadczając przyjęcie tako­
wego tytuł swego prawa dziedziczenia wy­
każą, zaś część spadku uie przyjęta, lub w

Odrowąż whl. 373 objętych Jakóba i Rozalii 
Reichów własnych intabulowanego a opiewa 
jącego Dom. 113 pag. 234 n. 5 on. pod 
dniem 16 października 1830 na mocy ukła­
du posagowego z Antonim Ines Ju9zczakie 
wiczem dnia 1 lutego 1828 zawartego obo-

razie gdyby się nikt do takowego uie oświad- wiązek Sebastyaua Stadnickiego wypuszczę 
czył spadek zostanie przez Rząd jako bez-1 nia propiuacyi i pańszczyzny w dobrach 
dziedziczny ściągnięty. j Odrowąż Pieniążkowice i Załużue, tudzież

Lwów, duia 28 października 1892. - ustąpienia połowy sołtystwa w Pieuiążkowi-
j cach w stanie biernym dóbr dział Odrowąż, 
U Załużue, Długopól ua rzecz Hilarego i Emilii

Zl. 2089 (6992 l - 3 j
K u n d m a c h im g .

Am 21 Norem ber 1892 um 10 Uhr 
Vormittags wird bei der Dierektiou des k. 
k. Staatsgestutes Radautz eine Offertyerhauó- 
ung wegen Sicnerstellung der jLieferuug 

vou 2880 q. Hafer mit der M im m al Hekto- 
iter Qualitat von 44 Kg. abgehalten werden.

Der zu liefernde Hafer muss vou ma- 
gazinsmassiger Reinheit, yollkommeu gesuud, 
daun gauz trockeu sein, und das obangege- 
bene Minitnal Qualitatsgewicht eutbalteu.

Die Ersteher sind verpfliehtet, das er- 
standene Haferąuantum, sei es im Ganzen 
oder iu Theilpartien dieser Lieferung zuver- 

iehtlich in deu Mouaten vom 1 Janner bis 
ilnde Mńrz 1893 zu jedem dritteu Theil 

eutweder au die Loco Hauptspeicher, oder 
aber an die Schtittoodeu zu Alt Fratautz und 
Woytinell und in die Abtbeilung zu Wladi- 
ta uach dem Be darte der Anstalt piinktlicb 
abzugeben.

Unternehmer werden ingekden, ihre 
mit eiuer zu uberschreibenden 50 Kr. Stem- 
pelmarke yersehenen Offerte, entweder auf 
das ganze ausgcschriebeue H aferąuantum , 
oder aber auf bios eiuen Theil desselben, 
welcher jedoch nicht unter 400 metr. Zen- 
tner sein darf, zu der obfestgesetzteu Stun- 
de hieram ts yersiegelt zu uberreichen.

Jedes Offert die zu liefernde Hafer- 
raenge den augeboteneu Lieferuugspreis per 
Eineu metriseheu Zeutuer in Ziffern und 
Buchstaben ausgeschrieben, m it dem aus- 
drucklichen Beisatze zu enthalteu, dass dem 
Offereuten die Offertyerhandlungsbedingnisse 
yollkommen bekaunt sind, deneu er sich uu- 
bedingt uuterzieht, wobei zugleich, zu er- 
klaren kommt, dass Offerent sich auch ver- 
pfichtet, eine etwa geringere Hafermenge 
ais die zur Lieierung angebotene, nach dem 
Beschlusse der Verhandlungskomission gegen 
den Offerirteu Lieferuugspreis zur festgesetz- 
ten Abgabsfrist uberuehmen zu wollen.

Von den euthaltenden gauzen Vergu- 
tungsbetrag des zur Lieferung augeboteneu 
Hafercjuantums kommt uacb dem gemacbteu 
Preisanbot ein 10 Perc. Yadium im Baaren 
dem Offerte beizuschiessen.

Die Offertyerhandlungsbedingnisse lie- 
gen zu Jedermanns Eiusicht in der Direk- 
tions-KanzIei auf.!' B

K. K. Staatsgestiits-Direktion.
Radautz, am 8. November 1892.

L. 14728 _ ~  (6981 1—3)
Rozpisuje się lieytacya przez ofer­

ty na dostawę szpitalowi krajowemu 
we Lwowie w 1898 roku następują­
cych artykułów, z oznaczeniem w przy­
bliżeniu ilości rocznej:

1. Mięsa wołowego i cielecego
55.000 klgr.

2. Słoniny i smalcu 5.000 klgr.
3. Słomy żytniej w okłotach

30.000 klgr.
4. Nafty 6.000 klgr.
5. Mydła do prania 1.600 klgr.
6. Roboty szklarskie (licząc od 

metra kwadr, szklenia z okitowaniem).
Wszystkie artykuły powinny być 

w najlepszych gatunkach.
Mięso będzie dostawiane co dzien­

nie, w oznaczonych godzinach i ilościach, 
inne zaś artykuły, w miarę zażądania 
i w ilościach przez zarząd szpitala" ozna­
czonych.

Bliższe objaśnienia udzielać będzie 
zarząd szpitala.

Oferty opieczętowane i należycie 
ostęplowane, przy dołączeniu wadyum 
5%  od całej rocznej dostawy, należy 
skłauaó na ręce dyrekcyi szpitala, do 
dnia 24 listopada r. b. i w tym sa­
mym dniu, t. j. 24 listopada o godzinie 
11 z rana, w kancelaryi dyrekcyi szpi­
tala, oferty publicznie zosianą otwarte, 
a następnie przeprowadzoną będzie 
ustna pertraktacya.

Do kontraktu wymaganą będzie 
kaucya w wysokości 10 prc. od całej 
rocznej dostawy.
Z Dyrekcyi szpitala krajowego powszech­

nego.
Lwów, dnia 12 listopada 1892.

Doniesienia prywatne.
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Obwieszczenie. 1319

Zarząd masy krydalnej Berła Mojżesza 
Brechera, byłego właściciela haudlu z kon­
fekcją damską we Lwowie, podaje do pu­
blicznej wiadomości, że wszystkie do rze­
czonej masy krydalnej należące towary wraz 
z uastępującem urządzeniem pracowni t. j. 
małe lustro wiszące, 4 stelaże lakierowane 
z firankami, jeduo biurko olchowe i 13 szyl­
dów, które urządzenie w inwentarzu kry- 
dalnym pod poz. 172, 173, 174 i 175 spi­
sano, i które towary wraz z rzeczonem u- 
rządzemem ua 1564 zł. 62 ct aw. oszaco­
wano, zostaną hurtem snrzedane z woluej 
ręki w drodze pisemnych ofert najdalej do 
19 listopada r. b. do godziny 6 po południu 
ua ręce niżej podpisanego zarządcy masy 
wnieść się mających najwięcej ofiarującemu, 
jednak uie niżej 50 prc. ceny szacunkowej 
przy dołączeniu wadyum w kwocie 200 zł. 
w gotówce. O bliższych szczegółach dowie ■ 
dzieć się można w kancelaryi niżej podpisa­
nego zarządcy.

L w ó w , 'dnia 14 listopada 1892.
Dr. S. Waldmann,

adwokat kraj, we Lwowie, przy uliey 
Trzeciego Maja 1 13.
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bis fl. 4.65 (circa 450 verscbied. Dessins) 
heli-, mittel- uad d u n k elgru n ćig ,1 Raaken, 
kleiae uad grosse Dessias, gestręjft, karrirt, 
Blumea-Effecte etc. — vers. roben- u stiick- 
weise, porto- u. zollfrei ia ’s H ru s die Sei- 
uenfabrik 61. Henneberg (k. u. k. Hof- 
lieferaat) Zttrich. Muster umgehead. Briefe 
kostea 10 kr. Porto. 13

Centralne biuro sprawunków
l i la  w

Lwów, ulica Kopernika L 11.

!  m i s t r j  !
zalożoay w 1870 roku wyłączaj 

handel herbaty
J W O H L A

|wo Lwowie, ul. SyKstuska 6.
poleca Szan. Publiczności

na porę zimową
doskonałą herbatę
chińską, rossyjską i angielską.

Zamówienia uskutecznia się sumiennie 
i spiesznie. Opakowanie franko. 1316

Najtańsze źródło zahupua i naj­
większy wybór firanek, portyer, 
zasłon koronkowych, malowideł 
na szkle,przedmiotów dekoracyj 
nyeh,jakoteż dywanów salono­
wych, na łóżka, 
stoły i ściany, 
koców podróż­
nych, ua łóżka 
i flanelowych, o- 

raz wszelkich 
możliwych kap 
i koców. Chodni­
ki od 25 ct. za 

metr do 3 zł.
Narzutki na oto­

many.

W  wiedeńskim magazynie

„ A U  L0 iiV R E“
we Lwowie, 

plac K apitu lny  1. 3.
Kompletny cennik gratis 

i franco 1143

I  SANTAL Pt MIDY
E iN U jł > fljrtmiam taew s «an: 

dałowefo i  B oabn , aąj zupełniej 
czysta, w kzpenłkzw aawarta, jest 

akntec- 1,1 łtą  ubieli kopor 
hm i M ik  Osyni niepotraebnem 
Dftywzaie wszelkleh smryeowzń i 
w pneoiuu  dai tneok tueesz wszel­
kie tuijdolegliwsze i najwięcej zasta­
rzałe rietaoski, nie utrńdząjęo iołąd- 
ka i ataodbUaą .  a*  przyjemnej 
woniiryaie. 

h a sb i w Parytn, 8, sUm ytrienne 
i w główaych .pteksch

I
OO

We Lwowie >v pp Miaolascha
Wewiórskiego, Sklepiństtiego i Beisera.

Do głównego składa

HERBATY
Adolfa Singera
Lwów, Sykstuska 17.

przyszedł nowy trans­
port najlepszej ehiń- 

sko-rossyjskiej 1246

HERBATY.

Nowość! Bez konkurencyi! Nowość!
F e t r a s a

Prawdziwa
francuska maść kauczukowa

jasna albo ciemna jest najnowszym i najlepszym 
środkiem do czyszczenia obuw ia, pasów, uprzęży, 
dachów wężowych, skór do pokryć, siodeł itd i 
to nieprzem akalne, miękko i  trw a łe  znakom ita  

m aść do podków.
W puszkach po 25, 50 90 i 160 et. za zali­

czką pocztową.
Polecenia od 5 złr. wyżej franko. 1249

Ant. Petras, D rogu erja,
ohemiczno techniczne laboratorjum

w Czeskim Brodzie
Analiza dokonana przez e. k. staeyę doświa­

dczalne dla przemysłu skórnego urządzoną przez c. k.
Ministe.stwa oświaty w Wiedniu i wedle orzeczenia 
z 11 października 1892 uznaną zosta ła  ta maść za 
bardzo sposobną do czyszczenia obuwia i pasów.

K. k. Eisenbahnbetriebs-Direction jy Lemberg.
/A. 55241

Lieferungs -Aussehreibung.
Die Lieferung uachstehend angeftthrter Schottermengen 

wird fur das Jahr 1893 im Offertwege vergeben uad z war :
1) 200 rus Seblagelsf-hotter aus Dziewięczyce bei km. 70—71

der Strecke Jarosław Sokal,
2) 2000 m 3 Schl&gelschotter aus Dyczków bei km. 491—492 der

Strecke Krasue-Podwołoczyska,
3) 1000 m 3 Schlagelschotter im Depot der Statioa Płuchów der

Strecke Krasne Podwołoczyska,
4) 2000 m ^  Schlagelschotter aus Zapadnia bei km. 508 — 510 dar

Strecke Krasne Podwołoezyska,
5) 8000 m 3 gereuterten Scbotter aus detn Stryj-Flusse bei km.

3—4 der Strecke Stryj-Stanisławów,
6) 4000 m 3 Flussschotter aus dem Stryj-Flusse bei km. 3 —4 der

Strecke Stryj-Stauisławów,
7) 6000 ni3 gereuterten Schotter in der Strecke Niżankowice-

Dobromil,
8) 3000 m 3 gereuterten Scbotter iu der Strecke Zagórz Szczawne,
9) 4000 m 3 gereuterten Schotter in der Strecke Chyrów-Sta-

rzawa,
10) 8u00 m J gereuter en Scbotter bei km. |g[46—247 der Strecke

Przemyśl-Lemberg, eventuell e-inen Theil hieyon circa 
6000 m ;! in der Strecke Zurawica-Radymno,

11) 1000 m 3 gereuterten Scbotter aus dem Sukiel-Flusse bei km.
19 -20 der Strecke Stryj-Stanisławów,

12) 4000 m 3 gereuterten Schotter aus dem Łomnica-Flusse bei
km. 74— 75 der Strecke Stryj-Stanisławów,

13) 6000 m 3 gereuterten Schotter aus dem Bystrzyca-Flusse bei
km. 143—144 der Strecke Stanisławów-Chryplin,

14) 1000 m 3 Flusschotter aus dem Prut-Flusse in der Strecke
Zabłotów-Sniatyn,

15) 2000 m 3 Flussschotter aus dem Dniester-Flusse im Depot bei
der Station Bukaczowce,

16) 2000 m 3 Flussschotter aus dem Seret-Flusse bei km. 106— 108
der Strecke Chryplin Husiatyn,

17) 800 m 3 Flussschotter aus dem Prut-Flusse bei km. 276—265
der Strecke Stanisławów-Czernowitz,

18) 600 m 3 Flussschotter aus dem Seret-Flusse bei km. 326 —327
der Strecke Czernowitz-Suczawa.

Die Ablieferung der yorangefiihrten Scbottenmengen muss 
mit Ende Juli 1893 beendet sem.

Die auf diese Lieferung Bezug babenden Offertformularien, 
sowie die allgemeinen und speeiellen Lieferungsbedingnisse, kón- 
nen bei der untergefertigten k k. Eisenbahnbetriebs-Direction (Ma- 
terialbureau) eingesehen, beboben oder gegen Einsendung des Porto 
bezogen werdeu, woselbst auch nahere Auskiinfte tiber die Modali- 
taten der Lieferung ertheilt werden.

Die Offerte kónnen sich entweder auf die ganzen Bedarfs- 
Quantit8ten oder auch nur auf einen Theil derselben erstrecken.

Die in allen ihren Tbeilen yollstandig ausgefbllten Offert- 
Formularien sind mit einer 50 kr. Stempelmarae yerseben, lang- 
stens bis 10 December 1. J. Mittags 12 Uhr yersiegelt und mit 
der Aufgcbrift „Offerte fur Schotter“ yersehen , bei der unter- 
fertigten k. k. Eisenbahnbetriebs-Direction einzubringen.

Gleicbzeiteg sind die Schottcrproben bei der nachsten k. k. 
Babnerbaltungs-Section oder bei dem k k. Bahnerhaltuugs-Inspecto- 
rate in Lemberg— und bei der k. k. Eisenbahnbetriebs-Directions- 
Oasse in Lemberg ein Yadium in der Hóbe von 5 Prc. des Liefe- 
rungswerthes zu binterlegen,

Die Preise sind franco der genannten Depotplatze oder auch 
einer oder mebrerer namentlicb anzufuhrenden Stationen der k. k. 
ósterreichischen Staatsbahnen zu notiren.

Das Offert muss die ausdruckliche Erkrarnng eutbalten, dass 
dem Offerenten die „allgemeinen Bedingnisse fflr die Lieferung 
von Materialien und Ausrustung-gegenstanden der kk. ósterreicbi- 
scben Staatsbahnen*, sowie fttr die Lieferung des offerirten Schot 
ters bestehenden „besonderen Bedingnisse* yollkommen bekannt 
sind und dass er sich denselben unterwirft

Der gefertigten kk. Eisenbahnbetriebs-Direction stebt es frei, 
die Offerten rficksicbtlich des ganzen offerirten Quantums oder 
nur eines Tbeiles desselben zu acceptiren oder ganz abzulebnen.

Die Eroffnung der eingelaufenen Offerte findet bei der unter- 
fertigten k. k. Eisenbahnbetriebs Direction am genannten Tage 
um 2 Ubr Nachmittags statt und bleibt es den Offerenten unbe- 
nommen, derselben beizuwohnen.

Offerte, welche nacb dem obigen Termine eingebracht wer­
den, oder den Bestimmungen dieser Aussehreibung niebt entspre- 
chen, bleiben unberueksichtiget.

Lemberg, im Noyember 1892.
Die k. k. Eisenbahnbetriebs-Direction.

Ces. król, uprzyw. rafinery a spirytusu, fabryka rum u,
likierów i octu

Juliusza Mikolascha we Lwowie
poleca

ralafię i owocówkę niesłodzoną
z najszlachetniejszych owoców.

S k ła d  d la  m iasta >wowa
przy ulicy Kopernika 1. 9. 677

C. k. Dyrekcya ruchu kolsi państw, we Lwowie.

Ogłoszenie dostawy.
(6987)

Na rok 1893 rozpisuje się za ofertami dostawę następujących 
ilości żwiru a mianowicie:

1) 200 m 3 żwiru tłuczonego z Dziewięczyc przy km. 70—71
linii Jarosław-Sokal,

2) 2000 m 3 żwiru tłuczonego z Dyczkowa przy Km, 491—492
linii Krasne Podwołoczyska,

3) 1000 m 3 żwiru tłuczonego w stacyi Płuchów linii Krasne-Pod-
wołoczyska,

4) 2000 m 3 żwiru tłuczonego z Zapadni przy km. 508—510 linii
Krasne-Podwołoczyska,

5) 8000 m 3 żwiru rafowanego z rzeki Stryj przy km. 3—4 linii
Stryj-Stanisławów,

6) 4000 m 3 żwiru zwykłego z rzeki Stryj przy km. 3—4 linii
Stryj Stanisławów,

7) 6000 m 3 żwiru rafowanego pomiędzy stacyami Niżankowice-
Dobromil,

8) 3000 m 3 żwiru rafowanego pomiędzy stacyami Zagórz-Szczawne,
9) 4000 m 3 żwiru rafowanego pomiędzy stacyami Ohyrów-Sta­

rzą wa.
10) 8000 f r 3 żwiru rafowanego przy km. 246—247 linii Przeinyśl-

Lwów, ewentualnie ezęśó z tego około 6000 m s pomię­
dzy stacyami Zurawica-Radymno,

11) 1000 m 3 żwiru rafowanego z rzeki Sukiel przy km. 19—20
linii Stryj-Stanisławów,

12) 4000 m 3 żwiru rafowanego z rzeki Łomnicy przy km. 74—75
linii Stryj-Stanisławów,

13) 6000 m 3 żwiru rafowanego z rzeki Bystrzycy przy km. 143—144
linii Stanisławów-Cbryplin,

14) 1000 m 3 żwiru ,zwykłego z rzeki P rut pomiędzy stacyami
Zabłotów-Śniatyn,

15) 2000 m 3 żwiru zwykłego z rzeki Dniester dostawiony na skła­
dowisku koło stacyi Bukaczowce,

16) 2000 m s żwiru zwykłego z rzeki Seret przy km. 106—108
linii Chryplin-Husiatyn

17) 800 m3 żwiru zwykłego z rzeki Prut przy km. 264—265
linii Stanisławów-Czerniowce,

18) 600 m 3 żwiru zwykłego z rzeki Seret przy km. 826—327
linii Czerniowce-Suczawa.

Dostawa wyżej wymienionych ilości żwiru musi być uskute­
cznioną po koniec lipca 1893.

Wzory ofert odnoszące się do tej dostawy, jj.k również ogólne 
i szczegółowe warunki dostawcze, mogą być u podpisanej c. k. 
Dyrekcyi ruchu w biurze zarządu materyałów przejrzane, podjęte 
lub za uiszczeniem pocztowego przesłane na wskazane miejsce •

W ymienione biuro udziela również bliższych wyjaśnień co 
do tej dostawy.

Oferty mogą opiewać na całe wyżej przytoczone ilości, lnb 
też i na miejsce.

Odnośne wzory ofert na 50 centów ostemplowane, należyci* 
wypełnione, opieczętowane i zaopatrzone w napis „Oferta na 
żwir“ należy wnieść najpóźniej do 10 grudnia b. r. 12 godziny 
w południe u podpisanej c. k. Dyrekcyi ruchu.

Równocześnie należy złożyć próbki żwiru u najbliższej c. k. 
sekcyi lub też w c. k. inspektoracie dla utrzymania kolei we Lwo­
wie, zaś przy kasie c. k. Dyrekcyi ruchu we Lwowie uiścić wa- 
ayum w wysokości 5 prc. wartości oferowanych materyałów.

Ceny mają być podane z przystawą do wyżej wymienionych 
składowisk do jednej lub kilku dokładnie podanych stacyj c. k. 
austryackich kolei państwowych włączcie wszelkich kosztów.

Oferta musi zawierać wyraźne oświadczenie, że oferującemu 
znane są , ogólne warunki dla dostawy materyałów i urządzeń 
austryackich kolei państwowych* jak również dla oferowanego żwiru 
istniejące „szczegółowe warunki“ i że poddaję sie ich postano­
wieniom.

Podpisanej c. k. Dyrekcyi ruchu przysłużą piawo przyjęcia 
ofert w całości lub też częściowo, albo też odrzucenia tychże.

Otwarcie wniesionych ofert, przy którem oferenci mogą być 
obeon. nastąpi w Doprzód wymienionym dniu o godzinie 2 z połu­
dnia w biurze podpisanej c. k. Dyrekcyi ruchu.

Oferty wniesione po oznaczonym czasie, lub też nie odpo­
wiadające postanowieniom niniejszego ogłoszenia nie będą uwzglę­
dnione.

Lwów, w listopadzie 1892.
O. k. Dyrekcya ruchu.



Nowo założony 

zakład artystyczno- 

fotograficzny „MARIA"
L ’# ó w ,

1200
u l.  F r e d r y  L  7 .

(pała3 hr. Fredry).

urządzony z koiufoiteui, wedle najnowszych Wymaguń, wykmyuje zdjęcia, powiększenia 
do naturalnej wielkości, liczne gruby, reprodnkcye z najgorszych fotografij, z portretów, 
zdjęcia architektoniczne, kolorowania akwarelowe i olejne, fotografie platynowe, w ogóle 

wszelkie najtrudniejsze zonujwienia w zakres artystyczao-fotograficzny wchodzące. 
Z a k ła d  o tw a r ty  od g o d z in y  9 ra n o  do 6 po  p o łu d n iu  — w n ie d z ie le  i  św ię ta

ty lk o  do g o d z in y  2 po  p o łu d n iu ,

_
180

ii Liwie.

O l i w ę  d o  m a s z y n  i  w  najlepszych 
p a s y  d c  m a s z y n  gatunkach

poleca firma handlowa

W O L F  O Z O P P

M Ł Ł A 3 A N G n a A
Na dżdżyste, mokre, jesienne powietrze 
najzdrowszy jest kieliszek prawdziwej 
żytniej starej wódki bez cukru i bez 
anyżn w skutkach zupełnie zastępuje 

koniak prawdziwy

Orzeczenie.
Na podstawie dochodzeń i badań 

chemicznych poświadczam niniejszem, 
iż wódka „Bałłabanó? kaM jest wystałą 
i oczyszczoną żytniówką, wolną od nie- 
dogonu (fuzlu) i tym podobnych przy­
mieszek. W skutek tego orzekam, iż 
jest ona czystym, zdrowym i hygieni- 
eznym napojem gorąoym (spirytusowym), 
który na ustrój ludzki działa tak samo 
jak prawdziwy Cognac.

Lwów, dnia 10 marea 1892.
Dr. B r. R adziszew ski, mp. 

prof. el emii w uniwers. lwowsk.

po 90  ct. litrowa butelka
poleca handel 1203

K ^ r o R a  B a U a b a n m
we Lw ow ie,
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1  K a n t o r  w y s i> v a * : - y

l c .  k. uprz. gal. akcyj. 3e r Ieu h^połecznagok
kupuje i sprzedaje wszystkie efekta 1 monety po  k u rs ie  [H]

I
!

dziennym nąj&okłaĆDięjssym nie licząc żadnej prowizji, m
Jako dobrą i pewaą lokacyę poleca

ł * 2 prr. listy błpoieezue 
5 prc. llnty hipoteczne premiowane 
5 pre. listy hlpetecrne bez prem ii 
4 %  ptc. listy T^warz. kredy tom ego ziemskiegę 
4 1/* prc. listy Banku krodjoweg©
4 1/*  p r c .  p o ż y c z k ę  k l e j o w ą  g a l i c y j s k ą
4  p r c . p o t y c z k ę  p r o p in łs e y jn ą  g a l ic y j s k ą
5 prę. pożyczkę propinacyjną LukowM ską
4 V s  pi-e. pożyczkę węgierskiej kolei padstwowej
4 ł/ s  p r c .  p o ż y c z k ę  p p o p i n a e y j n ą  r w ę g i e r s k ą
4 prc. węgierskie Ohligacye indemniżacyjztjp,
które to papiery K antor wymiany Banitu hipotecznego zawsze nabywa i spfeedajf 

p «  <*«i » c h  n a j k a r z y s t n i e j s z y c l i .
U w aga i Kantor wymiany Banku hipotecznego przyjmuje od P. T. kupująeysh wszelkie wy!o~

L
sowi ne a Jui p ła tre m iejseew e papiery wartościowe, tudzież zap M łe kupony sa  
potówkę, bez w szelkiego potrąceula, zaś saiuiejseow e, jedynie za potrąeesira r&- 

czywistyeh kosztów. Kall

Do efektów, u Stóryeh wyczerpały się kupony, dortareza nowyehj arkuszy kuponowych, *a 
tern kosztów, które sam ponosi, 1 52
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] f  i e i i t  e r  o w s k  I e  z a l m w ł i i : M ę c z y  d u s z o . Irrżyżyjfe» -

Zadania łukowe, łamigłówka, Pitagoras <td. podają teraz więcej rozrywki, jak 
przedtem, ponieważ nowe zeszyty zawierają także zadania dla dwu zabawek 

odrazu. P r a w d z i w e  t y l k o  z m a r k ą  kotwicą. Cena 35 ct. za sztukę. 
Wiele tysięcy rodziców wyraziło się z wszelkiem uznaniem o w y s o k i e m  

w y c h o w a w c z e m  znaczeniu s ł a w n y c h  B i c h t e r o w s k i c h

kotwicznych skrzynek
n i e  m a s z  l e p s z e j  i b a r d z i e j  z a j m u j ą c e j  z a b a w k i  
dla dzieci 1 dorosłych. One są n a jle p sz y m  i z powodu trwałości

najlepszym podarkiem na gwiazdkę
dla małych i wielkich dzieci. Bliższe szczegóły o skrzynkach bu­
dowlanych i o powyżej wymienionych zabawkach dla ćwiczenia 
cierpliwości można znaleść w n o w y m  cenniku, zawierającym 
wspaniałe budowle. Cennik ten powinniby jak najprędzej spro­
wadzić wszyscy rodzice, ażeby mogli zawczasu dla swych dzieci 
wybrać r z e c z y w i ś c i e  d o s k o n a ł y  podarek. Wszystkie 
budowlane skrzynki bez fabrycznej marki kotwicy są to zwyczajne 
a jako dopełnienia zupełnie b e z w a r t o ś c i o w e  n a ś l a d o ­

w a n i a ;  należy więc żądać i przyjmować
J e d y n ie  k o tw ie a m e  s k r z y n k i  b u d o w la n e  I t i c h t e r a

które jak dawniej, tak i teraz pozostają na niedoścignionej wyżynie ; dostać ich można 
we wszystkich lep szych handlach zabawkami po canie'od 35 ct. do 5 zł. i wyżej. 

F. Ad. Richter & Cie.
ces. i  k ró l. uprzyw . fabryka skrzynek budow lanych !.:ćf ii ''

_  , W ie d e ń , I. ul. Nibulungen 4. i '  -
Rudolstadt, Oltea, Rotterdam, Londyn E. C. New York. 1293

J a |(V iV ; ai.M t.fS Ż ó ł k i e w s k a  1 , 2 ,  
z a ł o ż o n a  - w  r .  1 8 4 : 3 .

Krawatki, Kołnierze i Manszety

1317
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pierwsza austr. węg, ces.
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M a g a z y n  p łó c ie n  i  s to ło w e j b i e l i z n y  o ra z  
g o to w e j b ie l iz n y

m  n i m m m m m m ł a .
p rz y  p la c u  K a te d ra ln y m  yIs a y is  k o śc io ła  we L w ow ie

poleca na sezon jesiem y i zimowy wszelkie możliwe trykotowe 
towary z jedwabiu, wełny, bawełny i nici.

posiada wyłączny skład 1132
Bielizny normalnej Systemu Prof. Dra. Jaege^a wyrobu Fryderyka 
Redlicha w Bernie za niezrównaną w dobroci uznaną po przystę­

pnych cenach
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l i Pończochy, Pończoszki i Skarpetki.
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Z Mwam  Doleceniu ^  J p . i t Apslolsticj Mości °
Bogato uposażona, a przez c. k. Dyrekcyę loteryj gw arantowana
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X X V I I I .  L O T E R Y A  P A Ń S T W O W A
dla celów cywilny eh (iobrocz n ny cii. '"HH

3.135 wygranych w ogólnej kwocie 170.000 złotych,
mianowicie

1 główna wygrana na 60.000 zł. z 2 poprzednimi i 2 następnymi wygranymi 
po 500 zł., 1 wygrana na 30.000 zł. z 1. poprzednim i 1 następnym wygranym 
po 250 zł., 3 wygrana na 10.000 zł., 10 wygranych na 1000 zł., 15 wygranych 

po 5 0 zł., iOOwygrauyeh po 100 fi... nar /szeje wygrane 'ze seryj w łącznej
kwocie 30 000 zł.

Ciągnienie nastąpi nieodwołalnie dnia 19 grudnia 1892.
Los i kosztuje 2 zł. w. a.

« Bliższo szczegóły zawier? pian gry, który wraz z losami w oddziale dla loteryj państwowymi, 
U  miasto, Riemergasse nr. 7  ̂ II piętro, Jakoberhof, tudzież w licznych miejscach sprzedaży losów

_ _ _  bezpłatnie otrzymać można.
S  1 _  "  L o s y  p r z e s y ł a  s i ę  F ra n k o , f i  1 c 1181
V  W iedeń, w październiku 1892.

Z  c. Is . D y re k cy i loteryj państwowych. 
Oddział loteryi państwowej

s a o e o s f t i i e c i e s o ł o o ? ©  o o s o c t
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Główny skł.-:d nafty ni. Sobieskiego l  1.

R .  B I 1 M A R
we Lwowie, plac Maryaeki J. 9.

otworzył dla wygody swoich odbiorców

1 ^ “ 'F l l j ę  m u fty
ul. Trybunalska i. 10 pod 8 koronam i

i sprzedaje tamże tak jak w głównym składzie

I l i t r  n a f ty  sa lo n o w ej p o d w ó jn ie  ra fin o w an e j . . . .
„ „ g o sp o d a rsk ie j p o d w ó jn ie  ra fin o w an e j .
„ „ b ezp ie cze ń s tw a  K. E i tm a r a  . . . . .

Opust przy jednorazowym odbifBe lub przedpłacie 10 litrów, 2 ct. na litrze.
Przy odbioue w beczKacc (około 140 kilo) stosowny rabat
B e z p ła tn a  o d s taw a  do d^m ii od 5 l i t r ó w  począw szy  

□ T e l e f o n .  2 2 6
Na żądanie szanownej publiczności zaprowadziłem sprzedaż asy- 
gu&t na naftę, okazanitjK których wydawaną będzie nafta w 
składach moich: ulica Sobieskiego i Trybunalska.
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Fil ja składu nafty ul. Tryouuąlska i. 10

Imiana lokaSu.

a S i A Ż U J  S Z A S K I F W I C Z
zawiadamia Szanowną P. T. Publiczność

że d n ia  15 m a ja  1892 p rz e n ió s ł  swój

s k ł a d  i p r z e ć  ho y /ani e  fu t er
z ulicy Wałowej 1. 8

na ulicę Batorego L 4 (dawniej Halicka)
do własnego domu naprzeciw gmachu sprawiedliwości.

Dziękując za dotychczasowe zaufanie, poleca się i nadal Szanownej
P. T. Publiczności.
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Z  D r a k a m i  W f .  L a s i i r k i e » y  «1. 0 * a r n ie c k i9 ? o  i  1 1  d o m  W e tw e -a . (Zarządca W!„ J . W ebsr.) Tn/Ąfy s fabryki papiera J. Finlkow$ki$h.


